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-Helenów [urządza 

w Niedzielę, 

18 czerwca r. b. 

Zawiadomienie. 
Z powodu wystąpienia mego z zakradu foto· 

graficznego firmy "PIOTROWSKI", wszelkie 
retensye co do wykupna fotografii przezemnie 

wykonanych uwzględniane będa do l-go lipca 
1905 roku. " 

Z sza.cunkiem 
816- 2 dzierźawca I. Piołrowioz. 

• 

Komunikat urzędowy. 
(TIJl~tJram Ag. Petersb.). 

Na rzecz Progotowia Ratunkowego w Łodzi 
Zab Wę ogrodow'ą 

urozmaicaną koncertami 3-ch, orkiestr, wspaniałą iIIuminacyą całego ogrodl', wodo
. spadu, groty i t. p.) jak również różnemi niespodziankami. 

Pocz"telk >zabaw, o godz. 3 i pół popoł. Wejście kop. 30, dzieci 15 kop. 

Passe-partout I bIlety czekowe nie ważne. Administracya Helenowa. 
W razi'e :niepogody zabawa odbędzie się w ·czwaTtek, 24 czerwca r. b. 819-3-1 

f 

'Całej luazkości. ~o się. tyc~y . moż.liwości. s~ot-I po1ityc~nej. W rzeczywistośc~ t~ż .szukano jej juz 
kanIa pełnomocnIków JapoDsluch I rosYJskIch, dawD1eJ, bo koncert europeJ8kI JUż nie istnieje. 

i który~by było p~lecone wyjaSnienie, w jak~m Fl'ancya i. Anglia porozumiały się ze 8oblJ, aby 
. stopnIU ,możebne Jest dla obu stron ostanowI e- l wytworzyc nową równowag~ polityczną, a poro

nie warunków pokoju, rz~d Ce8arska-rosyj8ki zumienie ich nie doprowadzi zapewne do zawar. 
~ nis zn~dllje przeszkód w zasadzie do tego u-si- cia 80j uszu, ale b~dzie wzmocnione przez pl zy
łowania. jeżeli rząd japoński oświade~y na to stąpit:nle ważniejszych pań8tw mniejszych, a 

i 8WO:ą ~odę· zwłaszcza Włoch i Hiazpanii." 
---- «Europa nie je8t dziś już małą szachownicą 

na której rozgrywają się losy świata. Dziś trze~ 
I ba-~zego dotąd nigdy ~ie b~ło-liczyć ai~ prze
w~żDle z Azyą. Jak DIegdy8 Cao.ning wyprowa~ 
d~lł A~eryk~ do walki przeciw cSwiętemu Przy-

,Przegląd polityczny5 
-8- mlerz,n , . tak ~andsdowne. wyprowadzil Azyę 

Nic tak nie zajmuje w ostatnich czasach po- przecIw. D1ebeZpIeCZn!m aOJu8zom, które"-Wytwo-
-8- . lityków w8zechświatowych, jak pokój, mający ~zyły Sl~ prz~z podzIał Pol8ki, doprowadził do 

Prezydent Stanów Zjedooczonych Amery.ki . się z8wneć za inicyatywą prezydenta Stanów Ich rozwJą'~anta. System europejski doczekał się 
Północnej polecił posłowi rzeczypospolitej pr~y Zjednoc~:oDych . Wszy8tkie gazety z wieikiem u- o~romnego rozszerzenia. Do systemu tego wstą
Najwyż8zym DWO-t'ze wyjednae audyeocyę pl'ly- pragnieoiem oczekują trj chwili i notują .skrzęt- ?Iły Stany Zjednocz~ne, i przyst~pnje do niego, 
watną dla z8Ś·wiadczema bezpośrednio wobec nie każdy objaw, jaki się tylko zdarzy. J~ko członek zupełme uprawniony, takze Japo
.Najjaśuiej8zego !Pana o niezmiennej przyjaŹllli Z p~wodu uczynien1ll pierwszego kroku, kt9- Dla, która przed 30 laty uie zaliczała się wcale 
:-Stanów Zjednoezonycb dla Rosyi i 080bistem ży- ry mOŻe doprowad:t.ić do zakończenia wojny ro- do państw wpływowych. 
czeniu prezydenta ,ROoBtvdta o He można do~- syjBko japoń~kiej, kore8pondent londyński «N. Fr. "Dla Anglii istniał już oddawna system po
lmódz do zak9ńcze.nia wojny na D:llekim WschG- Pre8SC) zwró3ił 8ię do znanego polityka angieJ- Iityki wszecbświat.owej, choćby tylko ze względu 
,dzie w interesach cał~go świata. lUpełnomocoio- skiego, poda Gibsona Bowle8a z'zapytaniem, jak Da Iodye .. ObecDle mUllzą prowadzić politykę 
oy poseł dodał, że ~ podobnem .oś·wiadczeniem jego zd~nwm ułożyłyby się po zawarciu pokoju wBzechśwIatow~ także Stany Zje~~o?zon~, cboć
jednocześnie preJ:;y.de,nt zwraca si.g do rządu ja- f!t08unkl ogólno-eoro,pejskie. I by tylko .ze wzgl~du na wyspy FIlIpińskie. Oba 
;poiJ,skiego. Jego \Cesarska Mość w dniu 7-ym Gibson IBowles dał odpowiedź obszerną i bar- państwa Jednak muszą liczyć się z Japonią, ja
czer~ca raczył przyjąć ,posła Stan.Qw Zjednoczo- dzo wyczerpującą, której ogólny sen8 atreśClił sam ko nowem mocarstwem azyatyckiem . 
. D,rr:h .Ameryki Półll()cnej i życzliwie przyjął ini- 'w słowach .na8tępujących: "Bezpośredniem na- ,05tatecznie nast~pBtwa tego wszy~tkiego 
.cya.yaę RUG8l velta, kttóreg-o krok :Ze 8trony mo- .8tęp8twem pokoju w tej jedynej f.)rmit>, w ja- m~szą być ogromne --;- oświadczył GibBon Bllwles 
.elar.stw zaprzyj~iDioDych ~ Rosyą p0Witaoy zo· ,kiei musi by,ć zawarty, będzie potętne wrzenie -I Ule sądz~, aby ktokolwiek zdołał Ju~ teraz 
tltał p'r~ycbylnie. Upewniwszy si~ o ilAtychmia- IW Europie, ~ nawet na całej kuli ziems1r iej. o~en~ć . zupełnie. ich doniosłość. Niepodobna prze
stowej .gotowości Japoni.i przJjticia tej propozy- (C;"Niemcy ,mogą tylko stracić przez ·ten po- wIdzlec, czy NIemcy będą ~~;;~j iltrzymać 8ię 
cyi, pr.e.zydcnt S nów Ameryki Pólnocnej zako- kój - mówił BJwles, przechodząc do szczegó- długo. w K!2CGZau,. czy .Fran~ya. może liczyć na 
munikował za ośrerlnictwem przedstawicieli łÓw.-Trac~ one potężnego, Tli~!'~?!;v~utOgu, WIer- 8pok~Jne korzylltame ze SWOICh odległych posia
Swoich Vi P.e.tersbarga i Tokio, zarówno rządom neg~ sojusznika, na którego mogły od podziału dłośeI azyatycklch, czy Australia, Kanada i Sta
Cesar8kiemu, jak i japoń8kit m« urzędowe 0- Polski liczyć zawsze napewno, pomimo pozornych ny Zjednoczone b~dą . mogły zamykać 8ię przed 
świadczenie ljfV tym przedmiocie, ogłoszone na- przeciwieństw, wynikających z dwnprzymierza. nap~ywe~ rasy zółteJ, czy to chińczyków, czy 
stępnie w Waazyngtonie. VI odpowiedzi na 0- Ni€m~y traCl~ siłu.e poparcie w radzie ludóweu- tez .lap.on~zyków. N.ależy bowi€m uprzytomnić 
śWiadcz"nie z Najwyższeg< rozkazu minister ropejskicb, trac~ ,ten ogromny przyrost potęgi, S??le, z~ Je8t to dopIero początek rozwoju Japo
Spraw zagranicznych zawiadomił posla amerJ'- który wynikał z te' okoliczności, że niekiedy wi- nil .. a hlstorya wykazuje, że taki początek wie
kańskiego w nocie z dnia 12 go czerwca, że J6- dziano poza Niemcami Rosyę, a zawsze odczu- Idzie napewno do rozwoja daleko większego, źe 
go Cesarska Mość, ceniąc wyrażone przez pre- wano ohecaość R08yi, której interesy, potrzerY 'i ! ~a~eży .cz~kać na naturalny przebieg st'Jsanków 
zydenta uczucia, upatruje w jego zamiarach no- pragnienia hyły te same, co Niemiec, poniewaz I hczyc tnę z tem, że Japonia nauczy chińczy
w.y owód przyjaźoi, wiążącej oddawna Stany polegały na tyoh samych warunkach geograficz- ków tego, cz~ g') się nanc~yła fama. 
Zjednoczone Ameryki Północnej z Rosyą. jak I nych i khmatycznycb. Tak więc narazie upada Potrwa długo, zanim świat poradzi 81)bie z 
ró.wni t d'owód tego znQ('zenia, które w całko~ ;politvka pangermanizmu. temi nowemi stosunkami. Rzeczą dyplomaeyi 
WI.tej zgodzie z poglądami Jego Cesarskiej Mo- ! "Wogóle w8kutek tej wojny zmienią si~ zu- j~8t w,fnal : źć j~kikol~ie.k tymczasowy «modus 
IlCI Roosevelt nadaje ogólnemu dziełu pokoju, ' ( pełnie stosunki polityczne - powiada angielski viTendl:' w czaSIe przeJŚCIOwym, aby nietylko po
bezwarunkowo koniecznego dla dobra i rozkwitu mąż stanu. - Naloży szukać nowej równowagi jedyńc1:e pań3twa Ellropy, lub cała E'unpltl, lec& 
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cały świat był ubezpieczonym przed szkodliwy
mi n8.stępstwcmi nowego rozwoju. Dlatego dy
plomacy!\ pOWlUna uznaĆ nowe f ..l kty i zdawać 
sobie sprawę z ich ogromuej doniosłości). Do 
wytworzenia takiego "modus v v~ndi" mogłaby 
tylko doprowadzić konferencya wszystkich mo· 
carstw, w której Stany Zjednoczone i Japonia 
odgrywaJyby rolę kierującą. 

-:-:-:-

Warunki pokoju. 

Według informacyj. otrzymanych przez agen
cyę ... Central News), warunki, pod jakiemi Ja· 
ponia pragnie zgodzić się na pukój, mają być 
następu.iące: 

1) Ro~ya musi zrzec się wszelkich pretensyj 
do wpływów specyalnych na dworze chińskim. 

2) Rosya musi cofnąć wszystkie wojska swe 
z Maudżuryi i terytoryum chińskiego i zobowią
~ao s : ę do utrzymywania w ty~h częściach tery
tory um rosyjskiego, które przylegają do Chin, 
tylko tyle wojska, ile potrzeba dla utrzymania 
pokfja i obrony. 

~) D~ieriawa Portu wraz z innemi częściami 
1Jółwyllpu Laotufukiego, dzierżawionemi przez 
Rosyą, ma być przelana n ... J"pJnię· 

'*) Część kolei transsybyryjskiej, przecho
dząca przez tery tor) um chińskie, ma być odstą
piona J aponii, wraz z pasem ziemi szerokości 
lednej wiorsty po obu stronach kolei, dla lepsze
go jej 7,1\ bezpieczenia. 

5) R }SJ a ma uznać protektorat japoński 
w Korei. 

6) Furtyfikacye Władywostoku mają być u
sunięte, a port zamieniony z wojennego na han
dlowy. 

7) Wyspa Sachalin ma bJć 2.WIÓeOna Ja
pl nii. 

8) Japonii ma być wypłacona indemuizacya 
dla pokrycia ko~ztów i strat. 

Aczkolwiek - jak dalej dodaje c:Central 
News)-kolej transsyberyjska w granicach Man
dżuryi li.nansowana była przez bank rosyjsko 
chiń8ki, to lednsk japończycy uważają tę kolej 
za przedsiębiorztwo W) ł,!cznie rządu rosyjskiego. 
Cena, za jaką przedsi ębiorstwo to byloby odstą
pione ·Japonii, mogłahy być przyjęta 1amiast in· 
demniza.eyi w gotówce. 

Opima publicm& w Japonii domaga się je
dnogłośnIe rozbrojenia Władywostoku, uwa ',a bo
wiem purt ten za niebezpieczeństwo jawne dla 
Japonii. Utrzymllnie przez Rosyę wielkiej fbty 
na Daleklm Wschodzie u\\'ażaliby . j2p Jńczycy za 
dowód, y Rosya trwa w post3nowien:,u rJzpo
częcia w przyszłości wojny odwetowej. 

KALENDARZYK TERMINOWY. 
IMIONA SLO WIANSKlL. D z l śWita. J a L r o Bu

dzimira. 
WYSTA W A OBRAZÓ W, ulica Piotrkowska nr. 15 

Otwart~ od godz. 10 r~no do godz. 8 wieczorem. 

Wiadomości kościelne. Nabożeńslwo Brac· 
twa Matki Boskiej Uleustającej p1mocy w pa
rafii Ś N. Krzyża odprawione 7.0staUle w dniu 18 
czerwLa, t, j. w niedzielę o godzinie 12! w po-
łudnie. . 

Z Towarzystwa Hygienicznego. Oddział łódzki 
Towarzystwa Hjgelllcznego ma zaszczyt zawia
domić swych członków, że utwarcie, wraz z po
święceniem Muzeum By gieniczncgo w C1ęstocho- . 
wie odbędzie się dllla 18 czerwca r. b., w !lie
dzielę o godz. 4 ej po południu . 

Członkowie Towarzystwa. sami lub z rodzi
nami, życzący sobie wziąć udział w uroczysto&d 
otwarcia rzeczonego Muzeurn" proszeni I?ą o przy
bycie ~o Cz~stocho~y na. termin powyższy, po 
uprzedD1em zakomumkowaD1u Zarz,!dowi oddziału 
częstochowskiego swy( h nazwisk. 

Stczegółowe piśmienne informacye będą u
dzielane osobom, przybywającym w dnin 17 i 18 
czerwoa r. b. na dworcu staeyi Częstochowa dr. 
źt!l. warszawsko - wiedeńskitj za pośrednictwem 
szwajcara przy sali pasażerskiej I klasy. 

i . Ogólne nauczanie. <Słowo) .pisze, że pro
! Jekt oO'lwlązkowego naucza.nia nieletnich robot

uików f ibrycznych minist~ryum skarbu opraco
wało i .da go do daJsGego rozważenia, lecz już 
w radZIe narodowej. 

Ukończyli. Polskie akademickie Stowar:~y-
8zenie "Ognisko" w Gracu prosi nas o za~Dacze
me, iż wyższą szkoł~ handlową w tern mieście 
skończył p. Alek'lander Piotr Patschke a wy
dział przyrodniczy p. Kazimierz Dvro~zyński, 
obad aj warsuwianie. 

J Bezrobocie w fabrykach. I znów część nbot
ników ako. 'l\.lW. Karula ~Jheiblera dr.isiaj za
strejkowała, stawiając żądania, których admini· 
stracya f.łbryki nie mogł a uwzględnić. 06'ółem 
zastrejkowało 2,030 rlJbfi t. Vi nowej tkalni i wod
dziale tkalni na K ~iężym Młynie. Wobec żądań 
strejkuj f.\ cych, aoy im wypłacono za czas bezro· 
bocia odpowiednie wyn 'grodzenia. których ogól. 
na suma wynio~łaby przeszło 100,000 rub., admi
nistracya fabryczna zwródłll. Rię w tej sprawie 
do bawiącego zagr .. nicą p. K:łrola Scbeiblera. 
Na ·skutek tego ot rzymano drogą telegraficzną 
poleceni e, aby Zarzall f , brycl-D y nic uwzględniał 
ża~ny.ch zgoł~ 1,ądań robotników, przyczem, je
żeh .CI ostatm w przec : ą ,? u trzech dui nie przy
stąpIą do pracy, natenczas wszls ,kie oddziały 
fabryk zostaną zam " uięte na czas nieogrc:.ni
czony. 

Do obecnej chWIli nowa tkalnia i oddziały 
na K~iężym Młynic ~ą n ieczynne. 

W obrębie 4 cyrl<nłu policyjnl'gfl, prócz fa
bryk aK<,. Tow. Scheiblera nieczynną jest fabry
ka Teodor .. Steigerta, ~dzje "lIst "ejkowało 220 
robotników. Ogółem tedy w obr~bie 4 cyrkułu 
policyjnego nie pracuje obecnie 6,400 robotników 
w 15 f ibrykach. 

L·czhę strejkują cych p'.>większyli świeżo 
w obrębie 3 cyrkułu oolicyj 'leg l l robotnicy na
stępu.i~cych fabryk: Emila Binzla (Widzewska. 
114) 20 robotników, GJStawa B imla (Widzew
ska 114) 11 robotników, Zygmuntl\ Jurakowskie
go (Dług-a 91) 43 robotników i Emila Wikego 
(Mih!Za 36) 156 robotników. 

Ogółem w obrębie 3-go cyrkułu policyjnego 
strejkuje obecnie 1 .983 robotników w 10 fabry
kach. 

Kolonie letnie. Komitet kolonij letnich chrze
ścijanśkich wysyła w roku bieżącym ngółem 660 
dzieci, do kol.onij w Dmosiuie, Bro!lowicach 

. i Michałowie. O ~)eenie przebywa na wsi 140 
chłopców i 80 dziewcząt. 

Posiedtenie komisyi powiatowej antichole· 
ryczueJ. drugie w tym roku odb~dzie się w pią
tek dD1a 16 czerwca w urzędzie powiatowym 
Do narad są zaproszeni wszyscy lekarze pracu
jący w obrębie powiatu, urzędnicy gmin~i, oru 
powołani do walki z cholerą przedstawiciela lu
dności. 

Osobiste. Dr. Otton Altenberger powrócił 
wczoraj z Dalekiego Wschodu. 

. Powrócił z niewoli japońskiej do V)dzi, 
syn znanel!0 u nas prAesora doktór Roman 
Wróhlewski, kiMy przetrwał całe oblężenie Port
Artura. Dr. R. Wrbblewilki uwolniony z08tal na 
slowo honoru. Wszystkim tym, którzy Sl\ uwal
niani, japończycy u:nieszczają pa ręku tatuowa
nego sm ,ka. T~ki dokument pozostaje już do 
końca życia. 

. - Wsp?łp~acowu~k. naszej redakcyi p. Sta
nH,ław ŁąplOSkl powroclł z letniego wypoczynku. 

Władysław Wojtasiewicz, D )li08Zą nam z War
szawy, Żtl r.nnoy artyllta rzeźbiarz ciężko zanie
mógł l wal~zy obecni~ ze śmiercią. 

. Wojt~ljiewicz, jako utalentowany i wysoko 
cemony artysta. z Bu1.ej laski, znany jest nie · 
tylko w szerokIch tlf~rach ŁI)dzi, lecz i Wa.r
szawy. 

. Nowe apteki. Vczba aptek powiększona zo
staJe o. d~l~ nowe. Na podstawie uzyskanej 
kO~,cesyl ml,Dlsteryum, asesor farma 'yi p. Ła.bu· 
dz~nilkl z P!Otrkow~ oraz p .. Szatz ~ Rygi otwie
raJą wkrótce aptekI w Ł'4dzl; pierwszy w lipcu 
drugi zaś w sierpniu r. b. ' 

Ze Stowarzyszenia majstrów fabrycznych. 
Od la~ p.aru w.:;lLOwarzY8zeulU majstrów fabry-
cznycb w V}dZI okauła się potrzeba zebrania 
danych statystycznych o majstrach fabrycznych 
i prak~ykaDtach, gdyż jak praktyka wykazała, 
wszelkIe dowodzeDla o wykaztałceniu maj !Itrów 
o uposażeniu itd. były oparte na cyfrach luź: 

nych, co w ~ieln wypadkach sprawiało do pe
wnego stopnIa zam~t ze szkodą dla korporacyi 
Stowarzyszenia, jak też i samych ·majstrów. Aby 
raz zakończyć te błąkania się po omacku i raz 
otrzyma? neczywistą cyfrę majstrów f'<łbrycznych 
w ŁodZI, zarząd Stowarzyszenia majstrów fabry
cznych zor~anizował komitet statystyczny, który 
opracował I rozesła) szematy do wszystkich wo
góle majstrów w Ł Idzi Z prośbą o wypełnienie 
rubryk. 

Na pierwszej stronie sze~atn jest odezwa do 
panów D?ajstrów fabrycznych i praktykantów, 
z drag.eJ zaś strony rubryki z zapytaniami. 

Pv otrzymaniu wszystkich szematów, komi.;. 
tet statystyczny przystąpi do obliczenia i segre
gacyi, a następnie wyniki swych prac ogłosi. 

Katastrofa. Wczoraj w lesie miejskim oko
łi> gudzmy 4 ej popołudniu wydarzył się smutny· 
wypadek. Na terytoryum, znajctującem się po· 
mi~dzy gmachem rzeźni łódzkiej a. szpitalem 
Czerwonegl} Kr'lyża, urządzają obecn° e park 
miejski. W tym celu ścin'lją wiele drzew; wśród 
d.rze.w, przeznaczOI~ych do usunięcia, znajdowała 
Się Jedna olbrzymIa S)lma, która była podcięta. 
Pod drzewem tem bawiło się wczoraj troje dzlO
ci, a mianOWICIe: 5letuia Alma 2-1etni Alfred 

9 l 
. ' , 

oraz etma Wanda Kleinowie. N a"le podcieta " . 
S03na przechyla się. Widząc to przechodzący 
podówczas 54-letni Franciszek Piuciński , bieglJ.i~ 
na pCIm oc zagrożonym dzieciom, lecz wra-~ z nie
mi z0staje przywalony drzewem, które runęło na 
ziemię. Plucjń~ki ma połamane wszvlltkie że
bra i ekaleczenit: całego ciała; Alma K1einówna.. 
poniosła śmlerć na miejscu; pozostałe zaś dzieci 
odniosły ci~żkie obrażenia. Plucińskiego i dwo
je d '~ieci odwieziono w stanie gr! Ź lym do szpi
tala Czerwonego Krzyża. 

. Targi rybne. W dniu wczorajszym komisya 
saD11arn~" zloż)na z pre~ydenta m. Łldzi :'. st. 

. Pień"'owskiego, policm'ljstra r. st. Chrzanowskie
go, delegowanego z r.amienia rządu gubernialne
go piotrkowskiego, inspektora lekarskiego d ra 
B randta, budoVl niczych Chełmiń3kiego I Zam
br'zytlkiego, dwóch lekarzów miej~kich d ra Brzo
zowskiego i Lohl'era oraz dwóch obywateli-do
konała oględzin targów rybnycłl w Ł'ldzi, w ce
lu przekonania s ; ~ o ile odpowiadają one wa· 
rukom sauitarno-policyjnym. Dziś rzeczona ko
misya weźmie uąział w naradach w magistracie~ 
gdzie złoży relacyę ze swoich czynnoś }i. 

Wobec zaprojektowanych nowych targów 
ry bnycb . na placach w niektórych dzielnicach 
miasta, wzmiankowa komisya dopełni również 
oględzin wytkniętych placów. 

Koło właścicieli domów. Donosl.śmy w swoim 
czasie, że grono wlaścicitli domów postanowił ,) 
utworzyć w Ł')dzi Koło wlaśeicieli domów, na 
wzór Warszawy. Otóż inicyatorzy tego projektu 
zwrócili się z podaniem do · łódzkiego oddziałll 
Towarzystwa popierania przemysłu i handlu. 
w sprawie utworzenia przy t '.1 instytucyi spe
cyaluej sekcyi właścicieli domów, w której sto
warzylJzeni mieliby możność wzajemnie porozu
miewać się i rozpatrywać wspólne ich interesy. 
Dla rozważenia. podania inicyatl)rów tego pro
jektu w nadchodzący poniedziałek, t. j. d. 19 
h. m., odbędzie się specyalne posiedzenie zarzą
du oddziału Towarzystwa popierania przemysłu. 
i handlu. 

Zabawa na Pogotowie. Komitet niestałych 
dochodów na Pogotowie ratunkowe energicznie 
k.rząta się nad urzą!lzenieru . wielkiej zabawy w 
Helenowie, na korzyść Pogotowi", ratunkowe~o. 

Z ibawa ma się odbyć w przyllzł~ niedzielę, 
t. j. dnia 18 b. m., program zabawy jest bard.zo 
obfity i pelen niespodzianek, dlatego jest nadzie-· 
ja, ie publiczność łódzka, zawsze popierająca 
tę sympatyczn~ instytucyę i w tym roltu, jeżeli 
p ,)goda posłuży, napełni kasę Pugotowia, która 
obecnie -odczuwa braki . 

Morderstwo. Wc~oraj, rohotnik fabryczny 
z Widzewa, 26 l~tDi Teoba.!d Emanuel udal się 
do swoich znajomych w Z lbieńcu na zabawę· 
Po sutej liba lyi podchmielenI biesiadnicy wl!l1.częli 
między sobą kłótnię, a następnie bójkę. Ema
nuelowi czyniono ostre wymówki z powodu za
lecania się do żony jer!nego z bieeiadników. 
Pragnąc · wywrz(ć na nim zemstę, trzech towa.
rtyszów zabawy wyprowadziło Teobalda Ema
nuela na szosQ i zaczęli /;ro bić kijami- tak dłu
go, dopóki nie wyzionął dacha. 

Na miejsce zbrodni wyjechała władza pro
kuratorlIka. 
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Sprawcy zabójstwa Emanuela skryli się i do- w domach rekwizytowych tychże oddziałów. 
t d ich nie odszukano. . - We wtorek, dnia 20 rzerwca, o /lo dz. 61

/ 2 wie-
~ czorem odbęda, się ćwic7,enia II, oddzia~u . łódzkiej straży 

Drogie mięso. - Zdawało się, że po zatargu 'j ogniowej ochotniczej vi domu rekwiżytowym tegoż od
rzeźUlkow z r1.dnią, cena mięsa obniży się o .ko- I dziatu. 
piejkę lub dwie na filncie. . ,I Napady. Na ul. Składowej nr, 22 Józef Brzeziń-

Tak tylko się zdawało mieszkańoom Łodzi, ski, Jat 13, syn montiera, napadnięty zostal w podwó -
gdyż w rzeczywistości sprawa ta przedstawia się rzu domu, a uderzony kijem, odniósł ranę głowy. Ta 

kiemu samemu wypadkowi na ul. Cmentarnej nr. 3 ule
zupełnie przeciwnie. gla Marya Borma, 12-letnia córka szewca, która ude-

Przed strejkiem rztŹników płacono za f'lOt ~Z (lna kamieniem, odniosla ranę glowy. W obydwu wy 
mięsa rosołowego 13-14 kop., schabu 18 kop., / padkach lpkarze PO!l;otowia udzielili doraźnej pomocy, 
C elęciuy 13 kop., obecnie za to samo mięso I fIIny opatrzyli i poszkodowanych pozos 'awili na miejscu. 1 

r..lŹlICy żądaj ą 15-16 kop. rosołowe, 12-23 Z rusztowania. Na ul. Cegielni~uej nr.10iFran-1 
kop. 8lb ab, 15-18 cielęcina, którą w Z~ierzu itI' ciszek Zawad!!, Jat 59, robotlllk zajęty przy. budowie do-

mu, spad! z rusztowania I odniósl r~Dę głowy, oraz na
Pabiauicach mieszkańcy płacą najwyżej 10 kop. sta,pilo wstrząśnienie mózgu. Le ,{arz Pogotowia odw-ióżl I 
za fIlnt . I Zawadę na dalsza, kuracyę do szpitala Poznańskich. 

CJ dziwniejsza, że w całej tej drożY.'lnie I W fabryce. Na ulicy Pustej nr. 10, w fabryce 
rz( biey nie trzymają s i ę cen stałych. Diatego ' Landaua, roŁ>otnica Stanislawa Kwiatczyk, lat 18, przez 
należałoby jakuajlipieszniej opracować taksę na ' nieostrożność pochwycona trybami maszyny, odnlosla 

zgniecenie prawej ręki. Lekarz Pogotowia, po udzieleniu 
mięso, któraby bezzwłocznie obowiązywał!.>, gdyż odpowiedniPj pomocy, odwiózł K. na dalszą kuracyę do 
wprowadzenie jej w czyn ia 3 miesiące, jako to szpitala Czerwonego Krzyża. 
się praktykuje do tej pory, niema sensu. ltoc:h3jące mDłżeństwo. Gdy stróż domu nr. 

Z slIdów. W dniu dzisiejszym sędzia poko- 22, polożoneKo przy ul. Mikobjewskiej, Sowek, przybyl 
't; do mitlszka:lia dla spożycia obiadu, wszczęła się między 

ju 7 -go rewiru m. Łodzi roz;patrywał sprawę małżonkami kłótnia, następnie bój kil., rezultateJl1 czego 
29-letniego Zysmana Jakubowicza, oskarżonego bylo u męźa posinienie twarzy, żona ZliŚ jego Maryanna 
O oszustwo 7a pc,mocą podrzucania portmonetki Sowek, lllt :'3, odniosla głębokie okaleczenie lewej ręki. 
na ulicach i okradania w ten sposób pr:techod- Lekarz Pogotowia ranę opatrz}l i poszkodowaną pozo-

stawi! na miejscu. 
ni ów. Ubiegłej soboty ofIarą podstępnego oszu· Zuc ~wDła kradzież. Dzisiejszej nocy niewy-
~ twa i k-arizieży p adła mieszkanka Ł'Jdzi, Józe- kryci dotychczas złoczyńcy dostali się za pomoca, oder
f l Piekarska , która podniólszy z banku Państwa wania zlimku u drzwi 110 wnętrza skiadu A. Bugowa i 
1 CO r h., zotltala okr adz ;ona przez zuchwałego Sapira n~ pierwszem piętrze przy ulicy Zawadzkiej 
zł H1z ja wraz z jego wspóluikiem, na ul. Cegiel- Nr. 21. ZłOdzieje rozbiwszy bale iownu, zabrali kilka-

naście sztuk, wartr, ŚCi przeszlo 1,000 rb. 
niaueJ , Sędzi a po udowodnieniu winy p ')ds~d- Część skradzionego towaru (7 sztuk) znaleziono na 
lJlgu, tlkazał Zy8mana Jakubowicza lIa 3 mie- dziedzińcu domu przy ulicy Zachodniej Nr. 37. Reszta 
si~ce więzien i a. towaru dotąd niewi~domo, Iś dzie się znajduje. 

i W ladze policyjne zajęły się odszukaniem sprawców 
Sprzeniewierzenie. Właściciel firmy A. O. kradzieży. , 

'reschicll, w dniu onegdajszym dal swemu kantorzyście 
lckowi Holender 500 rb. na zapłacenie weksli. Od tej KraCllziaże. Przy ul. Brzezińskiej, w domu pod 
pory Holender ' nie zglosll się do kantoru, a przedsię- nr. 4, ze stajni Goldmana skradziono róźne rzeczy, war-

k l . . b tości 40 rb.-Przy ul. NowomiejSkiej w domu pod nr. 22, 
wZ ięte poszukiwania wy Ilza y, ze Jeszcze dnia 12 . m. ze sklp.pll Joska R.uszeckiego skradziono rozmaite ubrll-
wyjechał on IV st"ronę Ozorkowa. Za zbiegiem wysŁano llia.-Przy ul . Ciemnej z mieszkania Stanisława Lesiń-
listy gończe . sklego sj{radziOllo gotówką 30 rb. i weksel Dl!. <100 rb. 

Z cechu malarzów i laki'll rników. Ogólne 
zebranie czeladzi malarSkiej i lakierniczej , odbędzie się 
dnia 18 czerWClI, przy ulicy Nawrot pod Nr. 38. Począ-

-:-:-:-

tek zgromadzenia o godz. 3 po poludniu. SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. 
Loterya. D~i 8iaj w piątym dniu ciągnie- I' II LutnI'. 

nia V ej kla!l)' 184-e) loteryl klasycznej padły " Program sobotniego koncertu ·· Vlt· 
naste(\uiące ważniejsze wygraue: ni podaruy w numerze jutrzejszym. 

1000 rnb. XI Xg 11593, 21632, 21955. -"q;,-

400 rb. XI M 1627, 2782 , 2987. 7102,87>72, 

mnIeJ w nieco wybredniejszych pokarmach lub 
słodyczach. 

Po pos i łku na ś wieżzm powietrzu nast~pily 
z kolei gry towarzyskie, potem zuowu tańce i 
znowu śpiew i muzyka, aż wreszcie rozpoczyna
jący się zmrok i chłód wieczorny prtypomniały, 
iż należy już zaJrończyć zabawę i ten pierwszy 
dzień Zielonych ŚNiątek. Z niechęcią, ale Wró
cili wszyscy do przepełnIOnych pokojów i sal za
kładowych, skarżąc się, że jut iq;t jest za cia
,no, i że po majówoe odc~u"aJą to Iylko jeszcze 
bardziej. . 

A nowo zbudowany pawilou imienia Geye
rów, jakkolwiek wykończony, IItoi jednak pust
kami, gdyż zakład nie maj~cy żadnych fundu
szów, nie może kupić łóżek, mebli, pc ścieli itd. 
i t. d. 

Co gorsze, i inne piekące potrzeby np\tal 
ne, od których zależy zdrowie, a niekiedy l ży
cie chorych, wołają dotąd bezskutecznie wielkim 
głosem o zadośćuc~ynienie. S ~u czterdziestu cho 
rych pozostaje codziennie bez możliwej wody do 
picia, bez dostatecznej jej iloś~i do kąpania. 
Wysoki stan wody ~askórl'l.erwymaga gwałtownie 
szybkiego zdrenowania całego terenu, drewniane 
domki dla chorych, kanalizacyi i oświetlenia 
elektryczoego, drogi wybrnkowania. Ale to 
wszystko wymagałoby kilku tysięcy rubli wydat
ków, na które nie może slJbie pozwolić szpital 
dobroczynny, wiodllOY swój żywot z dnia na 
dzień, nie posiad.ają~J. żadnych fanduszów. A cier
pią Da t€m w daltlzym cIąg u ci, którzy i bez 
tego s~ biedni, bo są-chorymi z KochaDówki. 

Zbrodnia przy ul. Szpitalnej w Warszawie. 

Pud czas zbrodniczego zamachu na ŻyC~1l 
Wladyslawa M"deja w sk13pie .spoiywczym przy 
ul. Szpitalnej nr. 5 obecni byli prócz małżon
ków Sławińllkicb, utrz'ymuj~cych sklep i zabite
go, ogrodnik Frąckiewicz i jeszcze jeden męż 
czyzna, którego nazwisko dotychc2a~ nie jest 
wiadome. 

9291. 10731, 12278, 15323, 20188, 21567, 
22560. 

Wszyscy zna.idowali się za przepierzeniem 
szaf, dzielącem sklep na dwie części. Z jednej 
8trony szaf odbywała 8~ę dozwolona przez pra
wo sprzedaż różnych Wiktuałów, z drugiej zaś 

ZIELONE ŚWIĘTA W KOCHANÓWCE. strony było -co kto chce: dom gry, dom scha-
-8- dzek, przytułki noclegowe etc. etc. Malionkowie 200 ruh. N! M 241, 856, 4031, 7967, 8114, 

12380, 13957, 1'l528, 18296, 19559, 22252. 

'" Zabójstwo żandarma. (Urzędowni('). W poło
żoneJ o ośm wiorst od Łodzi wsi Łagiewnikach 
znajduje si~ . da wny kl ll sztor, który od paru l~t 
został zamieniony Da kościół par afialny. . 

W kościele tym przypada doroczny odpust 
św, Antonjego, na k tóry przybywa olbrzymia I 

ilość pątników. 

W tym roku ph:lgrzymka z powodu trzecie
.go dnia Zielonych S ",iąt była licznif'jsza niż w 
mnych latach, zebrało się więcej niż 12,000 piel
grzymów. 

Sławińscy, snadź oieza10woleni z dochodó", ja
W pierw~zy dzień Zielimych Ś~jąt odbyła kie im przynosił sklep, j<ldnali. 1I0bie w inny 

się.w Kucbanówc~ ~~jówka, w której . wzięło sposób uboczną klientelę w postaci młodych 
udZiał okoł? setki. ml.eJs~o~ych ~hor~ch l o~o~o , chłopców i dziewcząt, przeważnie słog. 
50 osób z Ich rodzlO I miejscoweJ słuzby. MleJ-/ Wczorajszego dnia, jak zwykle, za gościn- . 
I!cem zabawy była P?I~Dka w zakłado~ym ogro- nem przepierzeniem zebrali się w sklepiku ter
d ',~e, . kt~r"g.o dawme]8ze wydmy pl.aszc.~ys.te, mlDato~zy z. poblizkicb warsztatów, pomiędzy 
dZięki. USIlnej 'pracy c~ory~h, za.czyn.a]ą SH~ JUż 1 którymi był I Madej. Zebranie było niezwykle 
obecme W~zędzle przy.)emDle zazlelemać. Drze- I ożywione, gdyż przy był nowy kompaDjon który 
wa, okalaJ.lłce wybraDą ,pola.nkę, zostdy szybko, I zaproponował "nie~innlł" a cinteresując~> g!"ę 

Po nabożeństwie do będącego na służbie żan· 
darma Jana Primoczenko dano znać, że od stro
ny lasu ~gierskiego nieopodal wsi lVlodrzejewice 
idzie t.łum, złożony z kilkuMet ludzi. 

po skończonem nabożeniitwle por~nnem, przy- w karty. SławińskI, patrząc na zabawę chłop
tJran,e ~rzez c~o~ych, za,wczasu, ]uz przygotowa- có~, zdrzemnął się na łóźku. a żona jego si e
oe~ll . wstęgami l ch~rąglewk:,ml z różnokoloro- dZiała za ladą w sklepie. Kilku chłopców wy
we] bIbuły, pozostałeJ ,ze s~roJów kosty.umowych, szło ze sklepiku, podlłżając do zajęcia, pozostali 

I w których <horzy tan.ny li na zaba WIC karna- ty l~u Madej, Frąckiewicz i niewiadomego na. 
. wałowej. . l . • . zWlska mężczyzna. 

Ż wdarm zwrócił się do policyantów, stoją
cych przed koś ~iołem z żądaniem, aby wyszli na 
spl,kani e zbliżających się, 

Strażnicy odpowiedzieli, że nie mogą opu
Szczać swego stanowiska, gd)ż i tu maJą do pil
nowanin przeszło 12,000 ludzi. 

Wtf'dy Primoczenko udał się sam i na dro· 
dze z Ł-.lgiewnik do Modrzejewic ujrzał tłum ży
dów Ztl sztandarem czerwonym. Tłum śpieszył 
w stronę Ł~giewnik. . 

Primoczenko zażądał, aby tłum się rozs~edł, 
Za to tłum nawoływał nA żandarma, żeby przed 
ozerwonym sztandarem uehylił czapki, a kiedy 
żandarm odmówił, posypał sie na niego grad ka
mieni . 

Żllldarm padł raniony ; tłum dobył szabli i 
zadał mu ciężkie rany, wypruwajl!c mu kiszki. 

Jan Primoczen!to nie mógł strzelać d ·, Indu, 
Ponieważ znaleziono przy nim pustą pochwę od 
rewolweru, rewolwer zaś zostawił w JOollU u żo
ny, fldzie go też (·dnaleziono. 

Żandarm ~marł wkrótce. 
Ćwiczenia straż,.. W ponledzidłek; dnia 19-9o 

czerwca, o godz. 6t wieczorem odbędą si~ ćwiczenia l, 
lU i IV oddzia16w łódzkiej straży ognioweJ ochotniczej, 

przy dzw ękach, wymeslOnego do ogrodu, Pomiędzy graczami wynikła sprzeczka na 
pianina, rozpoczęła s i ę zabawa. ochoczo od tań, którą Sławińska nie zwracała uwagi gdyż tego 
ców, . ~ któr,ych brali ud~iał chorzy i ~drJwi, rodżaju nieporozumienia zdarzały ~ię bardzo 
dZieCI l doro~lJ, nędzarze ~ ~ogacze, ludz'o róż- często i zwy kle pomyślnie kończyły się zgodą. 
nych wyzmn, narodOWOŚCI I zapatrywań, połą- W chwili, kiedy Frackiewicz wyszedł do 
c~eni. tu. zgodnie w jedną zamkn.iętą całość orzez sklepu, aby uregulować n'aleźność, za przepie. 
Clerpl?D1e wła8~e lub swyth . na} ~llż8zych . . I. ba- rZ '3niem padł strzał, poczem pędem wybiegł 
w 11 SH~ wspólOle wszyscy CI chorzy, zl! pomlUa- na ulicę niewiadomego' nuwi,,":!!. mężczyzna. 
jąc c.hwi1ow~ o wszystkich ~yc~ _różDl()~cb, o Na podłod~e leżał z przestrzeloną głową Ma. 
ogramcz8D1U ICh swobody osobIsteJ. zapommając de~; z ucha płynęła obficie krew. 
o .~ ł8&:u.~J chorubitl,. uie .prze8z~adz8jąc.ej im b~- Msłżonkowie Sławińscy przy pomocy FrlJac
WIC SIę tak samo, Jak SII'1 baWIą ludZIe zdrOWI. kiewicza wynieśli zabitego przed sklep na. cbod
Twa.ue mektórych .chor!,cb, na początku 'Zab~- nik, poczem starannie zmyto ślady krwi na ka
wy ,Jellzcze ponure I gOlewne, rozchmurzały SIę miennej posadzce sklepu. 
wreSZli:e sto~~iowo przy .tym lub. ~w~m punkcie Kula, która położyła na miejilcu trupem 
programu. ~I, k~órych. tańce mDleJ lD~eresowa- Madeja, pochodzi z rewolweru systemu Braunin
~y'. przysł~chlwah SH~ ,Jednak z prawdzIwem za- ga, o .czem świadczy zlaleziona na podłodze gil
Jęciem Rplewom solowym, dnetGm, dlórJm, grze za od naboju. 
na skrzypcacb, deklamacyi i t. d., słowem pro- J ak się okazuje teraz, pomiędzy zabitym a 
d~kc~?m artJs.tycznym ,!łas~ych towarzy;jzó~ mordercą oddawna już istniała skryta niechęć. 
medoh~ którzy Jeszcze .posIadaJą pewne warunki Chodziło o kobietę - służącą, która obdarzała 
do takIego produkowaDla S1ę. I wreszcie ci naj- obu swemi w'Zględami. 
biedniejsi, których umysłowość już nie zna in- Zabójcy Madeja dotychczas nie ujęto. 
nych potrzeb poza roślinnemi, znajdowali w tym 
dniu budzenia się w8zelkith istot żąiących do 
dalszego rozwoju pewne zadowolenie przynaj -
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Prof. W acla w Tomelr. 

Zmalł w Pradze znakomity mąż, ukochany 
8yn ziemi czeskiej, niezrównany ~istory~ Wa: 
cła w Tomek, przez pewien czas prof ,sor hlstoryI 
austryackiej na uniwersytecie czeskim w Pradze. 

Tomek urodził się dnia 31 maja 1818 roku 
w Królowym HiadcD, gd:ie ojciec jego był mle
szcz~ninem, tam też ucz.ę 17C "al do s1.koł, J do
piero w 183;:, roku przyb)ł do Pragi na uniwer
sytet, na którym, przeszedłszy z wydzIału filozo
ficznego na prawo, przebył aż do 1839 r. Ukoń
czywszy studya, przyj~t posadę w sądownictwj~, 
skąd jednak przeniósł się wkrótce do magI
stratu. 

B~dąc jeszcze studentem, s~ojemi dro~nemi 
pracami zasilał ówczes~e czasop~sma. c~eskle, na 
polu historycznem zapIsał swoJe Im I ę po raz 
pierws~y nie obllzcrną, ale pożyteczną kSH~żk~: 
"KratkI, wszeobecny diejepis), która ukazała SIę 
w druku 1842 roku. 

Odtąd poświęcił się wyłączuie literaturz~: w 
r. 1845 objąl sekretaryat Maticy czeskiej; w ro
ku 1848 wziąwszy czynny udział w polityce, 
wybrany hył po~le~ do rady państ~a. W roku 
1850 objął stanowlskl) nadzw~czaJnego, a ~ r, 
1860 zwyczajnego prof~sora dZleiów Austryl w 
unLversytecie praskim W r. 1861 o?rano go 
poshlm do sejmu krajowego, a nast~p~le do ra
dy państwa, Wreszcie ~ chwilą za~ozenla w Pra
dze uniwersytetu czeskiego został Jego rektorem, 
a w roku 1885 członkiem izby panów. Orrócz 
licznych artykułów, zamie!lzczanych w c~~8opi~
mach wydał "Kratki wszeobllcny dle.Jepls, 
cDiej~ zemie czesk6" cDieje mocnarzstvi. 1"a
kousł e.1o>. cDieje prażsk6 w kratkem nastmu', 
"D;eje un;v ~rsitety prażske", "Diejepis miesta 
Prahy" cKratka mlUVilice czeska) ( p rzekład ' 
polski ~. H65), oraz kilka dzieł w j~zyku nie
mieckim. 

Najbardziej jednakż~ Tomek ukochał stoli
cę Czech-Pragę· Prac! nad historyą poś więc il 
olle życie i nikt nie znał lepiej d~iejów tegg 
prastareg<l grodu od Tomka. , .. 

c D.ejepiil miesCa Prahy)~ t? dZlelo plęClO~O' 
mo we opracowywał je znakomity prc,f ,tlor pOJe
dyńozo i każdy z tomów wychodZIł z pod 
prasy. 

Jedoym z aajcieka,!szych ,tomów . je8~ ~.om 
czwarty, obejmujący dZIeje poltCyczne I relIgijne 

• WRE 
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od śmierci Wacława IV aż do końca walki hu
syckiej, 

Tomek to gwiazda jasna narodu czeskiego, 
to człowiek nietylko prgcy, ale i wielkiego ta
lentu, którego nie zmarnował, ale znakomicie 
wyzyskał. 

Sława ,iego jako historyka niezmiernie szyb
ko rosła. J aż w 1843 r, zawezwano go do ko
mitet:I, który w 500 rocznICę otwarcia wszec,h
nicy praskiej miał się zllhć opisaniem jej dZIe
jów. 

W tymże roku został zaproszony na członka 
akademii nauk. 

To też śmierć tak znakomitego męża odczu
ła bardzo Praga, jak matka stratę syna, który 
ją kochał, odczuła tę stratę i cda ziemia cze
ska. 

W żałobnym kondukcie przYimujemy i my 
udział, opłakując, jakby własną litra tę., 

W. Cz , 

KWESTVA POLSKA. 
-s-

N owy sposób rozwi~zania kwestyi polskiej 
propoLuje p. Szarapow w cRu8sk, Bogactwie". 
Pub licysta ten pisze: 

cNietylko wobec wydarzeń wszechświato
wych, ale i sama przez się nienawiść polsko
rosyjska ;est wołającą o pomstę wstrętną ano
malią. Od tej chwil i, kiedy powiltała kwestya 
słowiańska, u nas i u polaków w dOo,jadnyeh za· 
rysach zaznaczyła się sprawa polityczna i na
rodowościowa, zarysowała si~ jcdno~eśn'ie i 
przyszła rola Pols~i, jako członka. wielkiego 
z~ą~u , 

I niechaj na zdrowie pulacy nietylko roz
wijaj~ się u siebie wewnątrz Ich granic etno, 
graLcznycb, niechaj nawet dokonają pewnych 
podbojów i granice te roz8!:erzą. Daleko w. każ
dym bądź Ta~ie nie za.id~, gdyż wobec R'lSyI ca
la siła kultury polskiej tkwi nietylko .w niej 
samtj ile w naszem rosyjskiem niewolnictwie u 
biurokracyi. Dajcie wolność cerkwi prawosław
nej, dajcie wolność i rosyjskim siłom narodo
wym, i w kraju ZAchodnim bez żadnych 'praw 
ograniczających, oczywiście hez wszelkiego 
współdzi ałania pr. stanowych, i8prawników 
miejscowa masa ludowa snma z~c ,mie ograni
czaÓ napływowy żywioł i wskaże mu i jego 
właściwą rolę i odpowiednie dla niego granice. 

!E 

- Nie wiem,co to znaczy. Jest coś w pa
nu - co, . . co. :. 

I znikła jak błyskawica, 

* 

Oto litwini oddzielają się już od polaków. Łącz
ność Polski z RosYIJr opiera się nietyle na pra
wie podboju i politycznej nawet wspólności za
dań, ile na mocnych podstawach ekonomicznych. 
Polska ma w Rosyi dwa nieobjęte rynki: han
dlowy dla swego przemysłu miejscowego, pracu
;lJrcy wyłąc~nie na Rosyę, i urz~dniczy, pochła~ 
niający ogromną ilość polskiej wykształconej 
młodzieży. 

Zaproponujcie polakom niezależność poli
tyczną w grani (' ach etoograf,cznych z królem 
lnb rzecząpospolitą, lul> obu razem, lecz postaw
cie tarazem waruilek przywrócenia z te.i stroQy 
rogatki celnej uznanie polaków w Rosyi za 
cudzoziemców, a przekonacie się, co odpowie
dz~r polacy, Jeżeli do tego waronku ekonomicz
nego dodamy wspomnioną ląozność zadań poli
tycznych w słowiańszczyźnie i damy polakom 
swobodny i godny ich byt narodowy w postaci 
zupełnej autonomii ziemskiej w Królestwie i zu
pełnego równoupu,wnienia w Cesarstwie, to bar
dzo prędko z osławionej kwestyi polskiej nie 
zostanie nic, oprócz przykrych w8pomnień>. 

B )hdan hr. Krasicki zamieścił w "Birżew. 
Wied., obszerny artykuł w sprawie polskiej. 
Autor w konkluzyi swych wniosków dochodzi 
do przekonania, że • wszystko, ud czego zależ
nem jest istnienie narodu, bez uszczerbku dla 
państwa, powinno byci dane polakom w. 

Hr. Kra!licki nie fOl'muł llj 3 szczegółowo 
swych żądań, radzi natomiast przeprowad6ić jak 
można naj prędzej wybory do zgromadzenia re

I prezentacyjnego, które zajęłoby się iformułowa
i niem . żądań polak~w, Wotec i8tnie.i~c,ego w ~r?
f lestwle ustroju gmmnego wybory takle będą SIę 
I mogły odbyć w najbliższym czasie. 
I Dla 9 ciu gubernii kraju Zachodniego nale-
żałoby obmyślić sposób, k tóry dałby możność 
wyrażenia życzeń i potrzeb wszystkich stanów 
tamte jszej ludnośJi polskiej. 

Wtedy dopiero-kończy hr, Krasicki - naI ród rosyjski będzie wiedział, na czem polegają 
ilitotnie żyozenia i żądania narodu polskiego. 

I 
I wtedy dopiero będzie można zd 'Jcydować, któ
re z nich i kiedy mogą być uwzględnione. bez 

i naruszenia jednoś:li państwowej, dla ostateczne· 
'I go załatwienia sporu rOSYJsko - pl)lskiego i dla 
rozpoczęcia przyjazneg.> wspólnego pożyeia dwóch 
przodujących narodów słowiańskich. 

lek. Tam czyta list raz jeszcze - jako krem przy 
czekoladzie. 

Powinienbym uważać si~ właściwie za sta
rego już na to wszystko. 

ol! 

Co to było? Było jeszcze lato wkolo nas, Nie przy szla. Tak stało si~ najlepiej. Był-
jeszcze żar dnia nie wystygł, łąki parowały, bym się bezwątpienia rozczarował, gdybym ją 
wszystko brzęczało - a ona była trupioblada, jeszcze raz zobaczył, Wieczór mnie wówczas 0-

Dalszy ciąg, patrz M 130. drżała. I tumanił. 
Spotkałem nową kobietę, mam je8zcz~ przed W domu byla znów ożywioną. .W ka~dej i Wiele melancholii mają te dni. Lato i je, 

oc~ami ów wieczór, Oglądałem krzak róz WGW- g<ldzinie, w każdej mioucie swego życ,ta chCIała sień przekomarzają si«1 wzajemnie rankiem i wie
czas, kiedy ona drugiemu krzewowi c bądź zdrów' śmiać się, śmiać się i śmiać się, mówIła. A kie- czorem. Wyczuwa !lię tchnienie zamierania, a za
mówiła, Przypominam sobie, jak ~i róinorodn:e dy potem wy'szliśmy -. choci wsz!stko byb p~l; pach kwitnących kwiatów miesza się z zapachem 
myśli przebiegały przez gło"ę, kIedy wsluchl- ne uśmiechu - nara~ gmęły, zaml~r~ły: czerwlen więdniejących. 
wałem ",ię w głosy i śmiechy, jej warg, żar w jej oku, rysy w Jej ~warzy. Znalnzłem miejsce, gdzie slońce jeszcze bawi. 

Wtedy Przyszła. ona i schodziliśmy w dół I Kim byli,? Zdawało się, jakby żyła w ja· Zd l I d . k tk" P' 
kimś innym świecie, dalekim od tego, który nas a a wyg ą a ono Ja w8zys le mne, rzYJ-długą, cichą aleją· LlŁarnie toczyły słaby b?j I dziemy jednak bliżej, to jes, świ~tynia. Słupami 

z gasnącą czerwienią słońca, które na zachodZIe otacz;!'swało się, jakoby żadna inna istota nie \ lIą buki, a z małych okien sklepienia wpadlłją 
po raz ostatni całowało ziemię, zalllm noc 'tapa- śmiała wedrzeć sip. do tego świata, w którym na dół zielone promienie. 
dla. N ad nami sklepił si~ mgławy błękit późnej... Moja ś~iątynia leży właśnie tam, gdzie stru-
leto1'eJ' nocy. która wtenozas, kiedy samO lato ona błądzih, k d w kp. S um J'eg) d 'e sip. być 

> Dlaczeao nie zapami~talem tego, J'ak wyglą- my wpa a rze "l' z z aj "l ml'J'a, -ydycha z siebie słodkie J'ego zapach!. o cI'chA msza za """s"ystko co mI "a za bar-y za-
.. dała? Jeżeli pomyślę - to właściwie nie epojrza- "2 "'J," u , ,J', "'. 

W zielonej ciemności ogrodów kładły latarme ł 'T łosów m'o 'e' post _ pachy, lato I czas, szum ten Jest WIeczny, wle-
jasny blask na to, co tam je8zc~e żył?: n,a ~s- ~m na mą· war.zy, w, 'd r,a l I n, 'N1J a cznie brzmi jego kośoialna muzyka, 
try na. późne polne kwiaty. Tu I owdZIe wldzle- CI -: tego. w~zystkle1° d n~e WI Zla .em, le mogę I Tam poniżej tworzy prąd-różne tajemnicze 
liś~y poza lampą twarz zamyśtonej matki i ]a- powIedzlec, Jak wyg,ą a a. . kręgi. Gdybym znd najgłębsie prawa ruchu 

ló k ' d' . Jedvne, co solne dOllkonale uprzytommam, hl. ' t ó łb . tłA '7 snowłose g w I ZleCI. . ,-. ł ' Z b" h J t wszec DWla a, c'ty m g ym Je wy umaczyc 
PrawIe nic nie mówiliśmy - ona i ja, to .Jest Jej g os. awsze w rzm\ mI w uszac : " es l I czybym wiedział wtenczas, gdzie znajdą 

A jednak czułem, że w tym całym czasie coś cos Wo panu ~ cśol"'ł ~o, '. swój grób zmarłe liście, które tu i tam żcgluilJr? 
czem my a lir Z f ł . , k 1.1 L·1. ' ' zaszł ,~. . a"8Le a szywle Sl~ o reD am. . DCle te uglll~-

Nagle wydało mi się, że drżenie przebieglo * ją się naj dziwacznie) przed prlJrdem _ następD1e 
po jel ciele. . , dopiero spływają spokojnie i uroczyście z rzeką, 

Spojrzałem na mą · Była trupIo bladą· Całkiem ogłupiałem. Napisałem do mej, pro· o której najmniej myślałem. 
- Nie wiem, nie wiem, co to znaczy siłem ją o schadzkę, Napisałem długi list. ! Nie wiem, czego mi brak. Nagl~ zryw~JD 

szeptala. . . ,. Ct) ona sobie pomyśli? Widz~ ją przed sobą się. Coś szumi w wodzie, szeleści w trawie; 
PamIętam jeszcze, Jak było CIcho, kiedy to w chwili, kiedy list czyta. Uśmiecha się słabo, I . "ni~ wiem, nie wiem, co to jest". 

mówiła. Jej szept miał moc krzyku. odkłada go na bok, wybucha śmiechem: ftBoże, 
DOl1lzliśmy do jej drzwi. Spojrzała na mnie. I jak łatwo można mężczyzn przywieść do głupo- (d. c. n.). 

J ej gLos zmiękł tak bardzo. ty". Potem idzie do jednej ze swych przyjació -
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Z prasy rosyjskiej. 
-8-

«Birż. Wied. > podają z wiarogodnego źródła 
pogłoskę, że minister oświaty gel,). lejtnant Gla-

: zow opus zcza swe stanowisko i zostaje miano
wanym na członka rady pań;!twa. Jako następ
cę jego .wymieniają akad( mika rz. r. st. Badi1o-· 
wicza. W chwili obecnej prof. Budiłowicz jest 
człon kiem rady minist.r;l oświaty, wice-prezesem 
sławiańskiego towarzJs·twa dobroczynności i pre
zeBem hahcko- rosyjskiego towarzystwa dobro- I 

. czynn : ś~j. 

* 
«Syn Otiecz.> pcdaje pogłoskę, że prezes 

,komitetu ministrów S I. Witte wyjeżdża wkrótce 
w sprawach pań~twowych na dwa ty godnie za
granicę· 

* 
W "Niedieli" w artykule p.Totomanca zn8~

dujemy następujące dane o biurokra';yi rosYJ
skiej. Jest ona l iczebnie największą w Europie. 
Samych rzeczywistych radców stanu jel'lt 3200. 
Koszty utrzymania biurokracyi są ogromne. Mi
nistrowie pobierają 18 tysięcy rubli rocznie, nie 
Hcząc mieszkań be~ptatnych i willi, przejazdów 
(które się odbywają na rachunek skarbu) i Ilum 
niekiedy wynoilzących 60 tys. rb., a niepodlega
jącycb kontroli. 

Dyrektorowie departamentów pobierają po 
10 -15 tys. rb. rocznie. Utrzymanie 10 rzeczy
wistych radcow tajnych wynosi przeszło półtora 
miliona rubli, zaś zwykłych tajnych l"adców do 
3 mil. rb. Reszta drugorzędnych ur.tędników 
w ministeryum pobiera od.8 . - 15 tysięcy rub. 
rocznie. 

Póki jeszcze czas, póki kraj jeszcze g07~~O 
wierzy w możli wcść pokojowego końca «roko
szu>, trzeb!!. natychmiast zWJłać przedstawicieli 
narodowy(;h, wybranych na podstawie po wszech . 
nego, równego, bezpośreduiego i tajnego głoso
wania i takim sposobem Iltworzyć jedyne wyj
ście z obecnego, trag·icznego stanu rzeczy .. 

Dlużej nie sposób zwlekać ... 

* 
«Kijew. Otkliki> piszą: "Z chwilą, kiedy na 

R,)syę spadła piorunująca wieść o klęilce mor· 
skiej, stały koresp;)ndent petersburski gaz. "E(lho 
de Paris" nie przestaje uskarhć się w swojej 
gazecie na zupełny brak wiarogodnych wiano · 
m0ści w stolicy, na bezprzykładnie surową cen· 
zurę oraz ukrywanie· przez sztaQ . marynarki 
wszelkich wieści, otrzymywanych z D;ilekiego 
Wschodu. Dnia 30 maja, a więc w trzy dni po 
bitwie, korespondent nie mógł znikąd zaezerpnąć 
żadnych ile tyle puwdopodobnych wiadomości 
o wydarzeniac·h. Tl) samo odczuwał cały "nie
UJzędowy" Petersburg. 

"No'ens voleud" korespondent musiał ' sifil 
uciec do wywiadów dziennikarskich. I oto obe
cnie komunikuje swojej gazecie następujące są· 
dy mIeszkańców stolicy o klęskach "armady ro· 
syjskiej" . 

W wyższych fifóraeh rz~dowych i świeckich 
kbdą wszystko na karb "braku szczęścia", "nie
pomyśl nych okolie~mości", choroby Roże!ltwien
skiego, śmierci Felkerzama, zepilucia maszyn na 
okrętie f.ilgmań~kim Niebogatowa, mgły, burz 
i t. d. Oto są «prawdziwe- powody niepowo· 
dze'uia" . 

Restauracya Wawelu. 

rzami. Powodem mialo być skradzenie przez 
izraelitę portmonetki żołnierzowi. Za pobitym 
złodziejem ujął siEi tłum, który wzrósł do 690 
głów. Żydzi, uzbrojeni w rewolwery i kamie· 
nie, rzucili się na żołnierzów, spacerujących na 
placu St;borowym. Przybyłe wojsko rozproszyło 
tłum. Aresztowano czterech głównych podżega. 
czów. 

Z OSTATNIEJ POCZTY. 
-s-

«J;Jirżewyja wiedomosti> donoszą, że Kre-
stowuikow, który czynił I:Itarania w ministeryum 

I skarbu w Imieniu pr1:emysłowców o jaknajpr~d
sze zwołanie przedstawideli narodowych, otrzy

I· mał odp }wiedź, że staranie to przedstawiono Naj-

" 

jalmiejszemu Panu. Z zezwolenia Najjaśniej8zego 
Pana podaje się do wiadomości, że jaknaJpręn-

I
sze urzeozy wistnienie N.:łj wyższej Woli, wyjaŚ~iO
nej w reskrypcie z dOla 18 lutego st. st., Jest 

f przedmiotem szczególnycq trosk Najjaśniejsz g~ 
i Pana i że radzie ministrów polecono bez zwłokI 
rozważyć projekt. i natychmlast przedstaWIĆ do 
decyzyi Jego C-csarskiej McŚJi. 

" * 
Jeden z prywatnych listów «Rusi>, z powo

du· nowego wyjaśnienia o telegramach w języ,ku 
polskim, komunikuje, że w ur7.~dowym spisie in
stytucyj te iegnf.cżnych wskazane jest, że w Pe." 
tersburgn dozwolono przyjmowanie telegramów 
w sześciu językach, a w Ich liczbie i polskim. 
Autor listu konkluduje, zgodnie z wyjaśnieniem 

* 

. głównego zarządu poczt i t e1egrafów, że we 
wszystkich biurach telegrafIcznych w Petersbur
gu telegraf.ści d08konale znają te języki. Autor 

. jednak zwracał się do urzędn i ków w większości 
Dnia 5 b. m. odbyło się w Petersburgu nad- W niedzielę ubiegła, przywiózł nam telegr~f , instytucyj telegraflcwycb, którzy sami oświad-

~wyczajne zebranie c2!onków «zl'I' iązku współ- . wiadomość, że cesarz Ftan9iszek Józef· wystoso- ,. czy li, że wyszczególnionych języków nie znają, 
pracowników wydawnictw peryodycznyeh,> zwo- . wał pismo odręczne do namiedtnika, hr. Andrze- le~?! te~{'gramy prtyjmują. 
łane przez rad~ związku. Przyjętą zosta!a jedno" ja Potockiego, w którem przyjmuje of.tłrowaną l· , * 
głośnie rezolucya o konieczn(, śvi niezwłocznego . sobie rezydencyę na Wawelu, cz~ść zamku prze-. . . . 
ukończenia wojny i urzł}dzenia niezbędnych :zmit;u znacz a na Mu~eum N!lrodowe i oznajmia, że Pj_ .. «-Ruś> pISZ~, że dalsze. rozważaDle prOJekt:! 
w państwowym ustroju. Na. zebra·uin wywiązała łO\l"~ kosztów odnowien ia z własnej poniesie mmlstra ~ułygma postępuJe. bez r~żDlcy ~da~. 
się żywa dysku8ya ą::. temat wydarzeń bieią- fżkatnły. Z.akończ~Dle tych prac oczekIwane Jest n~JPóz: 
cych. W~ tknięt.y został cały Ez.ereg plaktycz- Ponieważ odnowienie tl) jest kwesty!!! artJ- Dl eJ d. 23 cz.erwca. Pr~y ~aluem ~ozważaDlu t~J 
Dych zadań, które koniecznem jest wykonać. styczną pierwszorzędnej wagi, a roboty wstępne sprawy mówI.ą,. że udZiał mnoplemleó.ców ~ędzIe 
Dokonano wyborów nowych czlonków i wyrażo- rozpgcz~Ć się maj~ jut w pierwszych dniach na teraz, zamechany ~ po~odn ocze.klw~neJ róż
no życzenie, aby członkowie d",ży li do werbo- lipca r. b., nie od rzeczy więc będzie przypom- Ulcy zdano W sprawie tej odbędZIe SIę nowa 
wania do związku jaknajwięcej sił, zarówno na nieć, jakie Eą zamiary komitetu restauracyj- narada. 
miejscu, jak i na prowincyi, a by zwią'lek mÓfl nego, na czele którego stoi marszałek Stanislaw 
stać się wszecl-tro;!yJskim związkiem. Zebra Ule Badeni, a członkami którego są: prof. Bułoz.- An: 
trwało około 5 godzin i odbyło się w warun- toniewicz, hr. Eliward Cbołonidwski, dr. J(l an 
kach zupełnie zabezpieczających wolność słowa. Leo, hr. Karol Lanckoroński, dr. Wladysław L)-

• ziń~ki, hr. Leon Piniń!łki, namiestnik br. Andrzej 

Z Moskwy dononą o bardzo ważnym fakcie 
z żyCIu poljtycznych partyj, mianowicie o zjedno
czeniu się partyi ~iemskiej mniej~zości D M. 
-Szipowa z ogólnoziemską part.y~, która niedaw
no zb:ei'ała się w Moskwie. Zjednoctenie nastą" 
piło 4 c~erwca. Fakt ten wywarł w kolach ziem
ców jaknajBympatyczniejsze wrażenie. Rodam, 
który nastąpił między c2.łonkami ziemstw, po 
-odpadnitjciu partyi SzipoWQ, uwa~any'm jest za 
28żegnany wraz z jego wszystkleml następ
stwami. 

Zjazd zitmski, zwołany przez D. M. S&ipo· 
'wa, zostal otwarty 4 czerwca. Uczestniczy w nim 
przeszło 100 osób. OJecni są przedstawiciele 

'"Wszystkich ziemskich gubernij, z wyjątkiem 
~wóc~, których przedstawic.iele nie zdąiy li jesz 
cze nl4 zjazd przybyć. Na prezesa zjazdu obrano 
,hr. H~ydena (~iem~two petersburskie), b. preze· 
'8a towarzystwa wolno ekonomicznego. 

Otwarty został w Moskwie ogólno ::demski 
zjazd. J~doocześnie odbywać się będą zjazdy 
hmych politycznych partyj, oraz związku związ
ków. Przedmiotem obrad będzie sprawa łącznoś
ci działań wszystkich partyj. Według krążących 
pogłosek spodziewanem jest zjednoczenie się 
'Wszystkich partyj związków. 

* 
Gazeta «Nasza .zzń> ukazała się w żałobnej 

obwódce. Prócz kl~ski-p6wiada-inne zmar
twienie narodowe 0garnęło Rosyę. Wojna we
·wnętrzna staje się coraz widoczniejszą. Kraj 
pr~ecbodzi okres gl"bokiego wrzenia: bezroboc; a, 
rozruchy, zabójstwa polityczne, demonstracye 0-

ga.rlięły wszystkie miasta i przeniosły się na 
wieś ... 

Potocki, dr. Maryan Sokołowski, dr. St. Tomko
wicz, dr. Bolesł.w Ulanowski i dr. Józef We· 
reszczyńBki. 

N a pierwszem posiedzeniu swojem, odbytem 
dnia 10 marca r. b., komitet teo uchwalił co 
następuje: 

"Reslauracya zamku na Wawelu rozpocząć 
się ma od usunięcia najnowszych, przez wo:jsko· 
wość wzniesionych ścian i pr1.e[Jierzeń, od grun
townej naprawy i ubezp;eczeoil! dachów, od tr{)s 
kliwego uwydatnienia i utrwalenia tegu, co się 
dotąd w rzeźbach i ornamentach zachowało i od 
restytuycyi pierwotnego kształtu arkad podwó· 
rza - a to wszystko na podstawie stlldyów nad 
architektonicznym rozwojem zamku. > 

Wiadomości zamiejsc.owe. 
-s

Zaj'oie w Kijilwie. 

>( 

Według "Kijewlanina", w dniu 1C b. m., 
w lesie gołoz.iejewskim pod Kijowem, urz~dzono 
zebranie pohtyczne. Wkrótce zjawiła się na 
miejscu policya i aresztowała prawie wszystkirh 
uczestników zebrania. Było ich przel!zło 60, 
wtem 11 kobiet; wszystko izraelici, należątiy 
do klasy uboższej. WieI!! Z nich nie ma pr"wa 
mieszkać w Kijowie. Przy rewizyi znaleziono 
wiele proklamacyi przeciwpaństwowych, wyda. 
nych przez zwi~zek "Buudu" . 

Starcie z żołnierzami. 

«Zapadnyj Wiestnik> donosi, iż w duiu 8 ym 
b. m. w Mińsku wydarzyły się zaburzenia ulicz
ne, wywołane przez stucie izraelitów z żołnie-

* 
Ostatnie wiadomości nie wył~czają możli

wości pewnych zahaczeń się przy układach o po
kój. W takim razie prezydent Roosevelt powola
ny będzie jako rozjemca. 

Z obu stron wojujących funkeyonować bę
dzie w nl\raaach wstępnych tylko po dwóch peł
nomocników. 

* 
Z Paryża telegrafują, że b. poseł japoński 

w Petersburgu, Kurino, powolany został z Japo
nii do Paryża, dokąd wyjechał; nadają temu 
znaczenie, z powodu wszczętych układów poko
j()wych. 

* 
W sferach parlamentarnych paryskich uskar

żają się na hardzo powolny tok nkładów pomię
dzy Niemcami a Francyą w sprawie marokań· 
skiej. Utrzymują, ie parlament ma prawo · być 
infurmow any In o ioh przebiegu. Rouvier zamie
rza dzisiaj tJznajmić w izbie; kiedy będzie gotów 
odpowiedzieć na. wniesiune lDterpelacye w spra
wach polityki żagranicznej. 

Jest wszelka nadzieja, że Leonowi Bourgeois 
uda się w Berlmie udaremnić zamiar zwołania 
kOLferencyi marokańskiej 

* 
Do «Timesa> telegrafllją z Tangeru żo Au

strya zgoaziła się na udział w konfere~cyi ma. 
rokańslnej pod warunkiem, jeźilli wszystkie inne 
mocarstwa udział ten wezmą. 

R,ąd angielski oświadc~ył, że zebranie się 
konft:rencyi marokańskiej uw::.ża za niepożądane. 
T,go samego zdania są, oprócz Francyi, także 
8tany Zjednoczone. 

«Tempi> wypowiada przeko!:!auie, że . Fran
cJa ·i Niemcy porozumieją się w. sp:awie maro
bńskiej przed zebraniem się konfaencyi, a..' 
w takim razie konferencya wogóle oędzie zby
teczna. 
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Telegramy 
Petersburskiej AgenCji Telegraficznej. 

-00-

Dll torperlowcu «Gromkij« porucznik Aleksan-
der Paskin II (I auny); 

'

nR torpedowcu «Bujnyj" miczman Paweł 
Ałaszew8ki; 

I na pancerniku "Nawarin" ocalony jedyny 8y-
f goałowy szeregowiec Siedow (vdl Kerdoa). 

. .. Berlin, 14 (,zerwca. Telegram prywatny 
Mos~"a, . 14 cloerwca.. ~rzed8tswICIel gIe~- I «Koelu. Z6t.:. z Hajlunczenu donosi, że brygada 

dy moskIeWskI?J w koml8yl do sp~a~ rOblJtDl- I japończyków zaatakowała rosyan w 80botę w 
ków, Kre8t.owD\kow! otrz!m~l od mlDIs.tra ikar- i pvbliżu drogi Mandarynów, "1a wRchód od kolei 
bu naitępU]ące zawladom1enlE.' : . I i wyparła rORyjskie p'.:'sterunki czołowe. 

cD. 8 czerwca. ~rzedsta~nłem ~o NaJwyższe- o rekin, 14 czerwca. Dono3z~. że japończycy, 
go Jego. C~fa.r8kleJ . MoścI uzna~l~ o.trzymane oddając chińcz,Ykom dworzec kolejowy w Sin-
przezemDle 08WladczeDle przecsta~lcle~1 kupcó~ mentinie, wywitŻli na północ materyały kolejo
l przemysłowców, któ~zy uc~estnlc:l.Y~1 ~ koml· we, mając zamiar budowł-ć kolej. Chińczycy 
syach do spraw robotmkow l w rewlzyl pra~a protestowali, dowodząc, że budowa laka jest na
o podatku nrz.emysłowym. co do .wykonama ruszeniem neulr ... JnoŚci, gdyż przypuszczają, że 
wskazówek Najwyższego Ukazu z dma 18 lute- japończycy zamierzają budować kolej na l6ry-
g~. ~ajjasniejsze~u Pa~u podobało .si~ pozwo- toryum oeutralnem. 
he mi, ~bym zawIadomił prze~stawlc.leh stanu I Sltiau, 14 czerwca. W dniu lO-ym czerwca 
kupc~w ~ p~zemy.stowcó~, że. naJ~ycb~ejsze urze- .iapończycy wykonali atak niewielkiemi oddzia 
czywls~OIeme .NaJwyższeJ wolI, ~yjaŚnlOneJ ~ R~· bmi, w lik ładzie mniej więcej brygady piechoty 
skrypCIe z dOla 18-go lateg~, Je3~ przedmiotem ! z konnic~ i artyleryą. w kierunku Tangojuszi, 
sz~zegó~nych J ego ~esars~leJ MośoI trosk, że . ra- l na przełęcz J andulińtlką, na wscbód od drogi 
dZle. mIDIstr~w Najwyżej rozkazan~, ab>: przy- Mandaryńskiej. Przy wymianie 8tl' ! ~ł .')w zahitu 
stąpiła do mtlzwlocznego, ~ozpoznaDla lJroJestów, dwóch żoL.ielzy i dwa kouie, la .liono jednego 
opracowanych pr.zez mlmstr~ spraw wewnętrz- di!lera i dziewięciu żołnierzy. Są wieści, że Ja
nych na zas~dzl~ wspommanego ~eskryptu, pończycy niezwykle siluie grupują si~ przeciw 
z te~, aby wDloskl ra~y:były ~atychmlll.8t przed· rosyjskiemu skrzydłu lewemu i tam grumadzą 
6tawJO.~e Jfgl CeFarskleJ MOści".. . . . składv Ilmnnicyi i żywności. 

KIJÓW, 14 c",erwca. Rada mieJska, 7godme· . Sltiaza, H czerwca, Według pogłosek, od--
z Ukazem z ~n~a 18 lutego st. 8t., rozw8.żYW.8zy działy japońsko.rhuncbuskie, w liczbie 500 lu . 
sprawę k~ę~kl, Jaka spotkała Ro~yę w .CJeśUln~e dzi, ukazały się o 40 wiortlt od Kirynu. Te S8-
~~r~a~8kleJ, postan~wlła .wszcząc staranUJ u NaJ· me wieści głoszą, te jest to awangarda oddzia
Jasnl~J.8zego Pana o JakuaJpr.ędsze zwo~allle przed- łu, maszerującego z Korei, inni zaś sądzą. że są 
tltawJcle~st~a. narodo~ego. . . to oddziały lotne głównej armii, wysłane w celu 

W.lzb!e sądowej zakończyła Slę sprawa o odwrócenia uwagi rosyan na tyły armii i osła
znęc~n!u Sili pol\Cy~ntów nad czł?nk i eW ZWllłz· bienia w ten sposób frontu. Na pozycyach czę
k~ c~eslów, Fu~sowle. Dwóch p.ohcyantów uDle- sto spotkać mOŻna żołnierzy z oddziliłów rezer
w~nn.lOno, a Jednego,. Sm?łOWJLa, skazano na wowycb, którzy cb ( ą jaknajprędzej bić się z ja
mieSIąc. ares~t.u, RÓ":D1eż IZba sądowa ~kazała pończykami. 
19-1etolc~ Ktna. I Nlebra~a z~ roZdaWalJle ~r.o- Sajgon, 14 czerwca. AgE'ncya Havasa do
klam~cYI treścI za~romoneJ na zamknł~ąle nosi: Krąiownik pomocniczy c Kubań~ przybył 
W tWIerdzy na rok kazdego. . . zrana do przylądka św. Jakąba. Gubernator Ko. 
. Kostroma, .14 czerwca •. Wczoraj ~ozp~c~l). ćbincbiny wysłał francuski okrlJt wojenuy do 

Się nad.zwyczaJue zebran 'e ZIemskie :ruoerlllalue. przyląd k8., aby zapewnić przestrzeganie przepi-
Na posledzeDlu tem, po mowach o znac.ztlDlU re- sów fi ueutralności. 
skryptu z dDl~ 18 go. lutego s~. st., powzię~o. u: Nagasaki, 14 czerwca. Okręt szpitalny (Kl-
chwałę o koniecznoścI zwołanIa przedstaWIcielI stroma~ uwolniono z niewoli. Odpłynął jD~ do 
narodu. . Szangbaj u Spra w a okrętu Hzpitalnego c Orzeh 

Petersburg, 14 c-zerwca. NaJpoddaószy te- będzie rozpoznawana w sądzie morskim w Sa
legram gen. Liniewicza z d. la czerwca, dono- sebo. 
si, że. w d. 11 czer.wca. rosy~nie zajęli wieś Sy> Berlin, h cze!'VI ca. (Koeln·, Ztg.' warty. 
fan ta.],. ~a ~ół drogi od Symlaocze.nu clo C;anta: kule, zdaj~ się, unędowym, pisze, że błędne by-
fu, S&Ihpu l S~ah~cy. T<lg~ż d!lla do kopalm łoby przypuszczenIe. że pierwsze kroki rokowań 
~za~ecy pO,dszedł lODy oddzlal,a wów~za.s ko.m- doprowadzą do iiitotoego pokoju. Pierw8ze pro-
)Jama Japunczyków opnśclła. te kopalDle, ccf iJą? pozycye Cli do zawieszenia broni Japonia przyj
łjJę. na połudnłO zacbód, gdZie po~trzy.ml1ł p~ .ba- mie li t.llko w tym razie, jeżeli Rosya przyzna 
talion ~ kartaczowDlcaml. O:dzl~l ]apOlliln?' jej wielkie ustępt!twa, ną co rząd rOHyjski zgo~ 
kopał S!ę na drort~e M~ndarJll ik lł J ua pdudOle dzić się cb,yba u ie może. Wielką rolę gra tuta) 
od MynhuagBJu. R JIIYJsk!e oddr.lały. przedule kontrybuc)'a, Która do nie jawna nie nasuw,ala 
w dnIU ll -yw. L:zer~ca. po~unęly IlIę UH. lIU\ę uiobltwllzych trudności, ale teraz wysuwana . .Je8t 
MyńhuagsJu, gd~le znajdUje SUi prtelęcz J .tbdy- puez japończyków ua pierwsze miejsce.. Wielką 
1Illt!ka. rolę gra także wzajemne niedowierzaDle prze(~1 

Petersburg. 14 czerwca. Sztab generaluy wnikÓw. Trzeba mieć wiele optymizmu, aby 
maryl!arlu o!:;LJ.sza ir;fJrm:.cye o oficerach, otrzy- wierzyć w powodzenie rokowań, ale istuieją dW8 
wane od poselstwa francuskiego. wpływowe czynn iki; putrzeba pokoju dia R 'Ryi 

Wykaz zabitycl: . i umiarkowanlf\ Jat,.onii. Jeżeli J .. ponia z przo' 
na krążowniku .Ś vit.t.laDu ka;>ita. 1 klasy zoruljUJ uru i ar·k.,~nniem zbliży sj~ do R')t!yi, 

SerglUtI:t: :::l.4tllU, kav.Lau 2 hl.ltly Alek"y Z.uru\\', naówczalł upLymistyczne nadzieje bitdą mogły się 
porUCZni0): L ~w WorouieslOw. A,leksander Arcy- spełnić. 
b lsze w, LJymJtr T.ohtoj, Mikołaj Swierbjew, micz- Tokio. 14 czerwca. Pr~ypuszczll.ią; że Ja· 
llIan J e,·zy hr. N erod, porucznik w oddziale ponia zal'Ioponuje, aby pl'łHomo(·ui"y Hpotkali 
wechaull:znym Mlt;Lal Agatjew i duchowny Mao- t!ię w pobl in teatr n wojuy. J",pollia uie miano· 
daleje\\; . wlJła ip,'/'{:ze "woil:h pe!uomoł;ników. 

na j.llocerniku <Admirał U;z ~ k{lw> kapitau Tokio H czerwca. D .ienuiki jap( ń;kie o-
l k 'atlY WłJd z:mierz i\likłucha, kapitau 2 klatly św; ~_ dci. .. ją si~ "tanowczo przeciw przedwr.zesne. 
Aleks&lde· Muaatow, porucznik Burys Z Janow, mil zawieraniu rozejmu. Którv mn1~ puzh&wić 
porucznll{ Ellanue~ Zoricz, porucznik K. J. 1\1. armię korzyści obecnego połoienia strategiczne • . 
:Mik(Jłaj Trubicyn i klomisarz M. r. piutr ~l! . go. Przypuszczają, że wkrótce natltąpi wielka 
cheje~; bitwa, aby zmusić armie Liniewicza do przenie-

na krążowniko «Dymitr Dr ń3ki" podpl1łkn . sienia wojny na terytoryuw rosyjskie. 
wnik Gu tiW Swlc, pOlU lznik Pawt::ł Duruowo II 
i poruc~uik Mikołaj Gier.; OTRZYMANE PO POŁUDNIU 

na torpedowcu "Gwmkij> miczman Eu:anuel Petersburg ' 15 czerwca. Na wczlJrajszem po-
Metas7Dikow. sicdzelllu konfisyi Tiruirazjewa obradowano uad 

Wykaz pozostałycb przy życiu: kwcstyą orhoczynku ' świąteczuego, wy jaś liło 8iti, 
us krążowniku l kl~tly <Admirał NacbimJw) że 'f'inytlcy jednobł ślli_~ uznali potrt.ebli odpo-

dr. AUgUit Zort; . _. czynkn ' , 
na. iuąiowuiku 2 klaiy "Ural" cb f' rąiy E l-II Wj(~klltośri wyraziła się za zupełnym odpo. 

geniusz Ałtucbow i poructnik lJymitr Wutlilene.u- ' czynkiem w ~ieiił;ielę i święta uroczyste, inni 
lwanicki; \ propouov:ali ttkró::euil;l godziu pracy w doi świą

na torpedowcu "B.eduw!lj' dr. J akób C .t'r- leczue . 
Iliecki; N iektórzy byli zdania, że należy tylko usta-

nowlc zasauy odpoczynku świątecznego, a pozo' 
sta wić organom samo~ządu zastosowalne go zgo
dnie z wliTunkami miejscowemi. 

Wysunęła się na porządek dzienny kwest,)'a . 
pngodzenia wypoczynku świątecznego z potr~e
bami różnych religij Muzułmanie :i~d21h śwu~
towania w pi~tek, żydzi zaś w sobotę; obrady 
nie dc.·prowadziły do pożądauego rezultatu. Na
st~pue posiedzen ie naZLa~zono na 15 b. m, 

Petersburg Ił czerwca. Opublikowano umo
wę o wymiaDle przekazów pocztowych między 
ROSyll i A~glią, 

Petersburg, 15 c-zerwca. N aczeluik I-go od
działu sanitarnego I ··ej armii mandżurskiej d()
pu,zczony został przez naczelnego wodza do peł
nienia obowiązków naczelnika oddzitdo sanitar
nego przy d6wnej kwaterze. 

Petersburg, 15 ezerwca. Senator Trepow 
uwolniouy z(Jiltał od wszystkich zajmowan,) ch. 
przez DIego ouowiązkó w, '/. pozostawieniem go 
w rand ·'.e senatoru. 

Petersburg, 15 czerWCb. Generał Ljtenant 
Fułłon wianvwalLy zOiltał dowódcą 11 korpusu 
armii. 

Waszyngt'Jn, 15 czerwca. B uro Reutera. 
KoruunlkaL ul·zliuowy douoJsi, ze rz~dy r08yjski 
i japoński uważają Waszyngton, Hal!g~ i Gene· 
w'; Zli dogodue m~ e ; tica dla spotkania pełnowoc
niltów DrllJ układaniu warunków pokoju. 

Tokio, 15 czerwca. cOaily Telegrapb» do
nosi: Ogólne straty floty jarlOll:lkiej za cały czas 
wujuy wynoszą: Poległo 221 lflCerów i 17 d 2": 
mar;)'narzy; runionych 170 of c~rów i 497 ma.
rynarzv . 

Waszyngton 15 czerwca. BIUr.) Reutera do
nos;: t'rtlzy.1t:ut otrr.ymał llotę od hr. Lamsdorf ... 
i pr~esłał ją w drodte tele~rd_ ()znej Japonii do
Tokio. Prezydent - lada eb wil.. oczekuje odpo
wiedzi J ... ponil i jest prLekouany, ie rokowania 
pójdą gładko. Wskutek tego na par~ dni wy
jechał do Merylien. 

Waszyngton 15 czerwca. B uro Reutera do
nosi, że pre.&ydeut R ')()i!l vdt zaprzecza, jakoby 
istni:.ły jtakiekolwiek truuuoś::i przy rokOVlbn a_h 
I) pokoju. 

Szanghaj, 15 czerwca. Przy był ' to okręt 
transportclwy (Kostroma " z perlłonelem lekar
skim i 15 chorymi żołnierzami. 

Na statku tym znajduje tlię i personel me
dyczny, oraz 37 . chorych z okrtttu szpita .nego 
"Orzeł". 

Tokio, 15 czerwca. Przywódcy partyi kon
stytucyjnej i post~powej w dn'u 8 b. m. zebrali 
się dla narad nad obecnem położeuiem. 

Delegacya p rzedstawicieli <,bj dwóch partyi 
wieczorem odwiedz b Kacurę, z którym Ilara
dzano 8ię długJ o pokoju. N" nadzwyczajnym 
zebrania parhmentu obecny był KamDra, który 
oświlldllzyl co następuje: Nie _ byłoby rvzumnem 
przypuszczać, że Japon 'a powiunaby wycIągnąć 
jakna.iwięk8ze k orz.}sci z przegraula 'R)syi. 

N iektórzy pnblicyś <li usiłują p,ześcign~ć je
dni drugi( h rozmiarami żądań, któr(! ICh 9.da
niem Japonia powinna prztd itawić Rosyi. Ta
kiego sposobu postępowania nie moina pochwa
lić. Zbyt wielkie żądania mogły by vrze konać 
cały świat, że Japonia zbyt dumną jest ze zwy
cięstw, tymczasem Japonia powinna nie zapomi
nać, że w rokowaliach jej z Rosyą niepodobna 
wylą~~) ć zdłioia calego świata. 

Modii. 15 czerwce. (Oaiły Tdegrapb» do
nosi: W .l\1andiuryi rozpo czął s ę okres deszczów. 
Za w;)'łączeniem kilku godzin nocnych, deszc:& 
pada bezprzestan:lie. Drogi pokryte błotem, do
chodzącem do kolan, co utrudnia operacye wo
jenue. 

Za kilka dni spodziewane jest poważlJe star
cie. Armia Liniewicza liczy 300 000 żołnierzów 
przy 400 działach, 

Moskwa, 15 czerwca. Grnpa włos;,iao za
mieezkalYI h w Moskwie, postanowiła wyda wat 
pismo codzienot', pop i erające ich intere8y_ 

Moskwa, 15 c~erwca. W tramwajaeb mIeJ· 
skicb dwa "parki" zawiesiły pract; d.-.a łone 
utrzymują rOth. I .tnleje prtekonanie, że bezro
booie potrwa nie dłllg o " 

TyfUs, 15 czerwca. N !lmiestnik przyj~ł inte
ligentuych ziemian, ktÓl"q podali prośb~ o za
dośćuczynieuie naglącym potrzebJm ormian, z~ów: 
nauie icu w prawacb z lnuemi · uarodow oŚ~.lamJ 
R uyi. Namies-tnik ohiecał rozpatrzyć ieb V rośb9 
i oświairzył,. że wszyscy oby" a:ele RSJ i b~d'ł 
kOITZyli.tI1Li z lednakich praw. 



M 131 ROZWOJ. -- C.::wartek, dnIa 15 czerwca 1905 r. - 7 
==================~~~;;;;..;;;...--;;;...-=-;;;."""- -,-;;;::::;-~-,";::----.=---:-:: .. _-----==-"-~ -=-" ===========:' .. :-:=== 

II~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 1 Ambulato~um bezpłatne ChrL Tow. dob~ 
$. t P. I (Dzielna 52). 

Michał G t k - I Rozklad godzin przyjęć: 
U OWS I, I Choroby lekarze dni. godz. 

EJ.ueryt, Choroby IL. Bernhardt środa i sobota 10-11 
opatrzony św. Sakramentami, po długich cierpieniach zasnął: w Bogu dnia .14 rZfrWCil 1905 roku, wewnętrzne H. Olszewski poniedzialek 4- 5 
pr7.eżywszy lat 83. Pogrążeni w gŁębokim smutku syn i córki zapraszają przyjaciół i znajomjch na 
nab 1żeństwo żnlobne dnia 16 b. m. o godzinie lO rano w kościele św. Krzyża, a następnie na wy- , 
prowadzenie zwłok z domu przy ulicy Zielonej nr. 26 o godzinie 4-ej po poludniu na cmentarz ka 
tolicki stary. 820-} I I 

A4 2 • .... ~ 
, 538 6:1 610 87 708 10 88 93 845 914 17 60 74 89 14016 I 
i 42 107 238 346 47 60 54 78 501 7 42 87 a33 76 83 749 Tabela wygranych. 

I
L. Bondy środa i sobota 
J. Brudziński w.tOl'ek i piątek 

Choroby dzieci li. ~~!~~lno c~wa~~~~aSobota 
T (poniedziałek 

A. omaszewski ( czwartek 

2- 3 
g-lO 
1- 2 

12- 1 
1- 2 
2- 3 

I 832 37 932 15041 52 55 136 55 64 73 86 94 97 285 348 Choroby 
kobiece I

M. Belżyńskl 
K. Brzozowski 
Ks .. Jasiński 

poniedziałek 
czwartek 
środa 

12- l 
1- 2 

11-12 

.W 4-ym dniu ciągnienia 5 klasy 184 10-
teryt , kląsyczn,ej Królestwa Pol~kiego. 

(Tabela niel1l'zędowa). 

Dnia 14 czerwca 1905 roku. 

, ó7 87 92 99 40l! 78 615 657 69 750 817 26 902 72 75 
1&069 162 64 2('5 40 8S 306 82 90 411 60 506 17 623 28 
ll5 76 701 36 45 90 800 8 50 60 84 914 20 ' 69 17t.12 !!6 
37 229 47 84 3 i5 31 41 58 87 452 67 632 G8 74 659 76 
il9 728 34 63 827 75 98 977 IBOal 85 1u1 36 39 237 61 
83 306 07 18 534 36 58 76 622 709 li t6 19 ~7 59 86 
818 60 9t 903 32 34 6~ 19052 105 6 30 95 206 17 57 62 
82 310 38 428 543 6('3 777 99 814 47 67 93 900 46. 69 
20021 34 60 121 27 63 66 7l 235 35 52 6l 3()0 35 70 
84 422 54 60 67 92 63~ 660 700 71 809 18 35 9}~ 21006 
87 109 53 63 209 21 64 319 417 25 4l 68 66 519 35 603 
13 99 802 34 46 48 75 8~ 924 42 43 49 80 89 22000 37 
62 63 66 69 151 67 96 236 49 301 2R 33 61 480 85 5~3 
45 73 94 713 29 33 36 6~ 91 809 15 18 49 58 64 76 984 
39 45 91..23008 83 ,84 86. 87 95 14653 260 79 99 339 418 

Choroby IE. Jasiński 
chirurgiczne 1\. Krusche 

środa. i sobota 2- 3 
wtorek i piątek 1- 2 

Rub li 100 MM: 27 60 1018 1470 2954 3635 4229 
4623 6646 6518 6943 8537 9195 9541 9990 10265 121]5 
12368 13613 14298 14309 16244 16677 16903 17482 18384 
19281 20528 21753 21574 22942 23277 23802. 

Choroby 
wewnętrzne 

i dzieci 

K. Haberlau 

Kaezmarkiewlcz 

J. Lohrer 
F. Łukasiewicz 
K. WiśniElWski ' 

wtorek i piątek 2- 3 
(poniedziałek . 2- 3 
(piątek 12- 1 
wtorek i sobota 4- 5 

piątek 11-12 
środa i sobota 9-10 

Choroby ocane IW' G?.l:Iiń~ki poniedz. i czwarto 2- 3 
J. Kolmskl środa i sobota 9-10 

Rubli 80· NiNi: 12 59 243 7.Q 360 434 50 51 94 539 
,63 75 658 6l! 63 753 83 84 801 68 77 88 915 92 1017 45 
79 155 80 81 97 303 4 22 52 66 449 69 74 516 6688 6)3 
63 96 700 69 819 31 986 2019 104 71 83 90 206 28 83 
340 66 427 ~9 603 40 83 6 ,9 40 52 87749 66 828 30914 
'3027 64 85 94 105 40 55 87 3ti5 471 630 41 43 91 692 
790 828 47 9~4 60 96 4052 106 14 19 204 306 61 426 84 
618 4l 702 28 55 69 820 89 96 901 3 22 33 39 70 71 
.5002 28 38 107 228 8ł4 82 431 503 4 89 98 620 22 72 
724 47 850 970 6112 67 89 418 79 510 22 31 629 .703 39 
43 805 43 49 79 935 7027 116 26 63 250 93 883 483 5~ 3 
65 601 3 4 15 16 26 62 728 83 85 93 816' 42 53 74 8000 
17 35 6l! 126 42 238 41 74 315 19 30 46 54 63 82 9:1 98 
492 &16 21 22 ~5 39 47 53 68 661 73 730 61 80 83 879 
965 72 9042 83 86 88 145 93 206 29 64 66 81 98 836405 
14 604 610 89 90 789 857 62 936 70 82 10141 62 63 296 
303 70 76 411 23 27 43 67 534 43 65 622 43 50 56 6a 
85 92 717 80 851 71 IIOH 13 28 31 39 60 209 51 96 3e6 
10 59 417 6H 61 79 703 46 65 817 21 30 66 59 96 971 

~34751. ~ Choroby IH. Brautigam wtorek 1- 2 
nerwowe E. Mittelstaedt środa i sobota 11-12 

1:t~"#I~"" 
Choroby skórne [Z. Golc wtor. czwar.t. i .sobota 12- l 

i weneryczntl G. Lohrer PODldd~lalek 12- l 
F. Skuslewicz pomedz. l piątek 4- 5 

NA WYNALAZKI MARKliMOOELE. 
• WYRABIA SPECJALNIE 

I w 
w 
I 

Choroby gardla' IJul. Grabowski wtorek i piątek 11-12 
nosa i uszu J. Pieniążek pono środa i sobota 12- 1 

łN7.J)! F'RAt:NKE.L. 
Warszawa, ul . Królewska 31. 

W Łodzi M. NEDELMAN, ul. Andrzeja 7. 
Od . Administracyi "Rozwoju"'. 

UST A fllZY JUDliYGB. 
Prosimy uprzejmie szanownych naszych 

prenumeratorów, aby, jeśli nie otrzymają 
numeru, za każdym razem reklamowali do 
administracyi pisma. 

2013 18 48 140 48 62 86 201 9 49 7l 98 328 35 45 72 
406 8 34 5S 61 515 2344 56 600 51 63 81 727 803 ]430 
62 72 9ł5 5~ 80 13011 66 268 305 43 63 78 445 69 76 

HOTEL VICTORiA. Kuczewski z Bartn k-Lipiński 
z Lućmierza-Morgenstarn z Warszawy - Saffaj z Bia
legostokn. 

IlAGAZYN MEBLI Akc. Tow. Zjednoczonych Stolarz ów w Warszawie. Filharmonia. Sienna 2. 183P 

Wskutek zlożenia mandatów przez Członków Rady, Zarządu I Komisyi Rewi-
z-yjnej, wyb.ranych na z.ebraniu w dniu ·6 m8rra 1'.' b., " 

Inicyatorow:e Towarzyst\\'a Wzajemnego Kredytu Łódzkich_ 
KUIłCOW i Przemysłowców 

mają zaszczyt podać do wiadomości, że wymagany przez § 6 Ustawy kapital zebrany 
zostal, przeto stosownie do 33 i 3i §§ USlawy zwołują 

o[óln~ na~ZWJ~z~n~ z~~rdni~ ~złontów 
na dzień t3 (26) czerwca r. b. w sali "Lutni", Piotrkowska 108, na godz. 5 
popoł., na którpm rozpatqwane i decydowane będą następujące wnioski: 

1) przyznanie kosztów zatwierdzenia ustawy i 'organizacji Towarzystw,,; 
2J określenie wysokości wpisowego od czlonków; 
li) budżet wydatków na utrzymanie biura na 1905 r.: 
4) wyznaczenie sumy na urządz"nie biurl\; 
5) o7Daczp.nie terminu rozpo('z~c ' a czynno~ci; 
o) wybory członkó~ Rady, Zarządu i Kemisyi Rewizyjnej. 
W myśl § 37 ustawy członek obecny na zebraniu może mieć i z pełnomoc

nictwa jeden głos, lerz upoważnienie na trzy dni przed zebraniem winno być przed
stawione w Biurze (BencC'lyk'ta. 37). 

Bilety wejścia rozeSŁane będą tlm członkom, którzy w myśl § 12 Ustawy 
nie utracili praw. . 797-3-2 

-
O~ Komit~tn WY~lnkiwania Pracy, 

Wydział Wyszukiwania Pracy przy Łódzkiem Chrżeściańskiem To· 
warz. Dobroczynności, aby dać możDDŚĆ zarobku ludności lódzkiej, po
zbawionej pracy, skutkiem ogólnego przesilenia ekonomicznego, kolacze 
zarówno do pp. przemyslowców, przedsiębiorców budowlanych, oraz oby
Wateli ziemskich, że Biuro Wydziału umieszcza bezinteresownie robotni
ków, tkaczów, przędzalników, ślusa.rzów, studniarzów, kowali, tokarzów, 
stoJarzów, cieśló w, oficyalistów, ogrodników, gajowych, leśmków, wszelką 
służbę folwarczną, oraz szwaczki, praczki i prasowaczki. 

Komitet Wydzialu prosi uprzejmie pracodawców o laskawe nadsyla-
nie za.potrzebowań do Biura Wydziału, Łódź, ul. Przejazd 16.. 621 ,3 

W ŁAGIEWNIKACH są do odstąpienia po cenie wyjątkowo 
zniżonej, Letnie Mieszkania. 
Kąpiel rzeczna i cieple wanny; dostawa 

" mleka mięsa i produktów, zapewnia się. 
Połączenie -omnibusem 2 razy dziennie, telefon. Obejrzeć można w każ-
deJ ch wili po zawiadomieniu telefoniczllem. ADlIIINISTRAOYA DÓBR. 

Telefon .M lIlO". 
.... Tamże jest do sprzedania większa partya siana wyborowego oraz kil-
"... ka tysięcy centnarów lodu. 791-3-3 

Import Kawy l 
L: 8. JANKrEWICZ- ~_ .. 

Warszawa, 
!. poszukuje zaraz do filii swej w Łodzi 

fachowo uzdolnionej 
ekspedyentki i zarządzającej 

w jednej osobill z polskim, rosyjskim i 
niemieckim. Kaucya i poważne reko
mendacye wymagsne. Tylko piśmi9nne 
oferty skladać do "Rozwoju~ dla "L. B. 
J.~ 817-3-1 

Pokój 
przy inteligentnej rodzinie 

z oddzielnem wejściem. z calodziennem 
utrzymaniem, do wynajęcia zaraz Wia
dom,ś(] ul. Dzielna 40 m. 8 .2-3-1 

Letnie mieszkanie 
Dwa pokoje z kuchniami i schowankiem 
dCl wynajęcia w dominium Glówno stacya 
Glówno; wszelkie artykuly sPożywcze 
tanio na miejscu, las i kąpiel blizko. 
Szczególowe wiadomości Dzielna 40 m. 2. 

815-6-1 

Do wynaJęCia zaraz . 

1, ~i ~ ~~~~ j~ Z ~UG~~ią, 
Widzewska 127. 818-3-1 

Drobne ogłoszenia. 
Bez szwu. Pończochy, pończoszki, skar-

petki, nadrabianie. Piotrkowska 176 
~uchowska. 797=4pc4 

Do Zakopanego poszukuje się towa· 
rz)'szki na wspólny koszt. Wólczań

ska 21 mieszko 2 od 1-4, po południu. 
__________ 9JO-3-1 

Elektrotechnik E. Goslawski. Reperuję 
i urządzam dzwonki eleKtryczne, tele

fony, iadukcyjne ostrzegacze od dodzlei, 
sygnaly wodne do rezerwoaró.w, zamk 
elektryczne, zegary-kontrolarze stróżow
skie. Na ~ądanie wyjeżdżam. Gwarancya 
na rok. Przejazd oM 46 m. 9. 883-3-2 

J ŚPdea pokój do wjnajęcia od 1 lipca. 
rednia óS: 901-3-1 

'K ozy szwajcarskie oryginalne Importo-
wane, b. mleczne (mleko bezwonne) 

do sprzedani!:.. Wiadomość S~amowskj, 
ul. Konstantynowska 5. 903-3.-1 
M lody człowiek z ładnym charakterem 

pisma .poszukuje do przepisywania 
w języku polskim I rosyjskim. Oferty 
w Administracyi "Rozwoju" pod B. R. 
M. i. 172-d-
M aszynista, obeznany z wszelkiemi kon-

strukcyami parowych maszyn jako 
ślusarz, oraz dob\'7e obznajmiony z elek
trycznością, sumienny. trze,żwy, z dobre
mi ŚWiadectwami-poszukuje pracy na 
miejscu lub na wyjazd. Oferty proszę 
skladać w adllJin. "Rozwojn" pod 1. S. 

888-3-2 b blady gospodarskie w domu pry'Vat: 
nym po 35 kop. Ulica Pu.sta Ni 3, n. 

parterze. 1334 

Panienka poszukuje szycia w domaćh 
prywatnych. Ulica Widzewska nr. 111 

mieszkanie 17. 902-1 
potrzebne zdolne pOdręrzne do kra-

wlecczyzny. Ulica lVIikolajewska nr. 13 
m. 20. 895-3-l 

Potrzebna zdolna panna do szycia blU
zek. Sklep, Ws~hodnia 70, Leonia. 
~~ ____ ~~~~ __ ~884-3-2 

Patrzebne są zdolne staniczarki, spódni
rzarki oraz uClennice. Zajęcie - stale. 

Pasat Smlca nr 9 m. ]0 890-3-2 
potżebna zdolna krawcowa do sklepu 

lokciowego. Długa ,)fi 20. 889-3-2 

S
klep do spr-zedania -z"l'az,-z-powodu 
wyjazdu. Ul. Staro Zarzewska nr. 13. 

8Q9-2.-1 

S
przedam tanio garnitur skórzany, tre
mo czarne, dwa lóżka orzechowe i 

szafkę kuchenną· Wiadomość Piotrkow
ska 1:.!l mieszkania 5. 898-1 
Sklep z calem urządzeniem do sprzeda-

nil\ zaraz. Wiadomość Nowe Chojny, 
ul. Kamienna 9 dom Staniewskiego. 891 
Sklep-kolOnialny zPowodu wyjazdu za

raz do sprzedania. Cegielniana,)fl 86. 
887-3-2 

U- czeń z czteroklasowem wykształceniem 
pOSZUkuje zajęcia w biurze lub kan

torze. Oferty w Administracyi "Rozwo
ju"_ p~_llt. W. Z. 896-3-1 

zaginął weksel in blanco na rb. trzy-
dzieści (30), podpisany przez Józefa ł 

Antoninę Krzyżaniak, żyrowany przez 
~enryka Gara. Ostrzega się przed naby
CIem, . ~dyz takowy nie posiada żadneJ 
wllrtoscl. 8tl7-1 
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Rutynowany handlowiec IO~. p!~~!!~!~,:~~~n,,"~~~:!8~~::c:ni.' 
" ZnIzoneJ ceme, mIanOWICIe: 

z wykształceniem tech,niczne~ ,~ 7-1etni!j: r·rakt~k!j: w pie~~szorzę~nej fa- 1) Dlieje Polski z olbrzymią mapą, bogato illl- Dla prenu- Dla nlepre-
brJ,ce maszyn, pr,a?~le zmIenIC ~osadę l,ub t~z przrstąplc d.o społkI, do , strowane, tomów dwa, opracowane przez merałorów numen"torów ' 
mającego przyszlosc mteresu branzy techmczneJ. PosIada kapItal do 5000 D-ra Feliksa Konecznego w oprawie ozdo- Rb. kop. Rb. kop. 
rb. ,or~z język;i polski, rosyjs.k~,i niemiecki. Oferty dla "sumiennego~ bnej z libroitu' 1 20 1 95 
przYJmuJe adIDImstracya "RozwoJu . . 814-5-- 2 w broszurze 75 1 50 

. - ! 2) A. Sturcel: Smok, powieść spółczesna, 2 tomy 60. 1 20 
~~~~~~~~~**~****~* j 3) J6zef G~ajner.t: ~wie, powieść spó~czesna 20 50 
~_ ' ~ I 4) W. CzaJewskt: IIl1eJllko, dramat hIstoryczny 20 50 
~, ~ I l 5) R. Horowiczowa: ZYGftorys Adama MiGkiewiGIa 7 30 
~ iIU~'~U~WIU~ ulUr~ ~~ li 6) Warsliwa Ilus~rowana (Dzieje starej Warsza-
~ l . ~ l wy), bogato Ilustrowane, w broszurze 2 tomy 1 00 2 00 

Każd} z prenumeratorów naszych może sobie wybraci jedno lub wię-

* w miejsce 3 rb. 27 kop., zapłaci tylko 2 rb. 25 kop . 
.... W Łodzi, ulica Piotrkowska 121. -- * I 

)la n~ty~hmiast ~o ~mieszczeni~: . nau?zycieli, nauczy~ielki, tre- ~ : Cukiernia Ogród Lipowy" M1KołaJ'ewska 40 
" blówki, l bony rożnej narodowosCl. DZiał rekomend!GyJny poleca: ~ l" C" 

..!ił: buchalterów, kasyerów, kasy erki, ekspedyentów, magazynierów, , ~ Codziennie ~~ 
~- agronomów, osoby do towarzystwa, gOGpodynie, krojczynie i wszel- I' K t l- t" T-
;l' kiego rodzaj~ służbę dumową., tylko z dobremi świadectwami ~ oncer SD IS UW'" fla 
~ rekomenduJe. 685-r- l!i7 ,y; I _ 
~**~*~~*~~~~~~~~~~ II Wejście wolne. Rr.bię starania us.ilne o wyborowe ochładzające napoje w zakres 

~kld Art y kulów s,l~yalDy~ Talarzyst la 
.-.-.... oc ..... 

Reprezentanci na Królestwo Polskie 

Krzysztof Brnn 
i SYN 

Warazawa, Hotel Bristol, 
polecaJą, 

Dźwigi .,Otis" 
Maszyny do pisania "Remington" 
Wagi amerykańskie "Fairbanks" . 
Biurka amerykańskie "Derb," 
Welocypedy amerykańskie "Oleveian4u IIRambleru 
Szafki sk:adane u Wernicke" 
Koła pasowe ' drewnia:::J.1OI 
Lampy naftowe "Wellsau 
Segregatory "imperial.s, 

Zastępca na Łódź 1 okolice ' 
NEUMARK, ul. Benedykta M 3. 

Zupełna Wyprzedaż. 
~~ .. _~ .. 

Sali Licytacyjnej, 
ulica Dziebul .Ni 25, 

podaje do wiadomości, że z powodu likwidacyi sprzedaje 
Meble, Masz,ny do szycia, Perfumeryę, naczy
. nia kucIlenne i .. ó*rn~ inne przedmioty 

po nader nizkiej cenie. : . . 

l 

m(ljego fachu wchodzl\ce, zapewniając szybką obsługę. Z poważaniem 
728-30-11 Ad. MlOller. 

Jest do wynajęcia każdego c~asu 

letnie mieszkanie 
w ładnej i zdrowej okolicy, 
oraz domem o 10 pokojach. 
"Rozwoju" . 

Do sprzedania 

z pięknym parkiem i ogrodem owocowym. 
Bliższej wiadomości udzieli administracya 

637---d 26 

..-Biuro nauczycielsKie 
i Kantor slużoy __ 

Choroby weneryczne, 
moczopiciowe i skórna 

Dr. SI. LEWKOWICZ 
Zachodnia .NfI aa 

(obok lombardu akcyjnego). - tir,my F. ARLET. 
I Zgłaszać się od 10-12 i 2-6 Dla panów od 8-,11 r. I od' 6-8, dla 

. dam od g. 5-6. c-200 Piotrkowska 92. 810-3-2 

Adwoka! A. Zi~liństi, 
przyjmuje 
instytuoyj 

DŁUGA Ni 21, 
sprawy do wszystkich 
sądowych i administra-

cyjnych. lU8r65 

W niedziele I święta od 9-12 I od 3-6. 

Dr. I. Krukowski 
Choroby wewnfłtrzne i dziecifłoe 

Przyjmuje rano od 10-ej-ll-ej 
i od4-51/~ po pol. 

Udi, uliGa PIOTRKOWSKA M 88. 
212-0-81 

Dr. B. Sonn~nb~r[ 
choroby,;;;kórne, dróg "lO

czo~ych i ~eneryczne, 

CEGIELNIAN A 14, 
od 11 - l i 4 - 8. 246~r-39 • 

Dr. A. Steinberg 
Benedykta M 3. 

bkład ortopedylll8o-gimnastyG1Dl 
(skrzywienia kręgosłupa, choroby stawów 

t mięśni I t. p.) 
Gabinet roentgenow.ki 

(leczenie promieniami ROOll~!5"lluwsj!:Jeml). , 
138-r-121 

Dr. Jan . Pieniążek 
, przyjmuje w chorobach no.a, 
I gardła i uszu. 
ł od 10 do 11 rano i od 5 do 7 wieczorem, 

w niedziele i święta od 9 do 11 rano. 

Piotrkowska HI 87. 

KOBIETA-LEKARZ 

Dr. fU~Bn ja ZfllG~~~ 
Osoby, które powierzyły towar w komis, ~Elchćą takowr w CIągU 

14 d'ni za zwrotem kwitów i zl1płMeniem składowego oJebrac, w prze- wyjechała. 1096r135 

-=ci~w=n~ym~r~a~zi~e_t~o_w~a~r~z=os~t=an=i_e~sp~r_ze_d_a_ny~p_r_ze_z_l_iC~y_ta_c~y_ę. __ ~~~7=0~3-_3_-~3~~~-=~~~~~~~~~ ____________________ ~ ________ --

_____________ ~ ____________________ ~A~O:3:Bo~n:e:Ho~U~e:H~3y~p~o:ro~.~1~'o~p~.~n~o~~~3b~,~2~r=ID~H~H~1=9~0~5~r~.~~~~=_~~~~~~~~~;i~----
Redaktor i Wydawca. W. Vz_jew.kl. W tłoczni "Rozwoju", Przejazd J(a 8. 
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